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Redakcja i administracja "Nowego ł<urjera t.ódz 
kiego" mieści się w lokal n przy ul. Zachodniej 37. 

Interesowani do redakcji zgłaszać się mogą o~ 
11 do 12 w południe i od 6 do 7 wiecz. 

Administracja otwarta od 8 rano do 7 wieczór. 

\ 

l'renumerata w l'.odzi wynosi rocznie rb. 6, pót-
rocznie rb. 3, miesit:cznie kop. SO. . 

Za odnoszeni~ do do nu lub prze3y;kę 1>o:it >· 
wą dolicza się 20 ko;>. mie.;i~c?: tie. 

Za przesyłkę zal!rnnicą dolicza si~ óO le. miesięcznie. 

I' Leua U(1loszetł: I-sza s•rona 50 kop. za wft!r~. z 

I l11h je~o 1n1eisce, natfestan!! 50 !{up., liekrolo~i i , e· 
1<1a111y 15 lrn1>., oi;toszeniił zwycLai11e 10 ko1l. Dwl1110 
il\!łO!\zenia 11/1 kop. za wyraz. 

I 
011łl)sza11ia zainiejsuowa: I str.SO KO;l •• rekla •ny po 

Adres telegraficzny „Łódi l(urjer•. 
l~ękopisóvv 11adeslanych redakcja 

Zmia11a adresu 20 twp. T€L€'.FIJ .~;J t'lr. 25 r . i :!C) I<., zwycl. po t ~I<. Zd Wit!f:il.. pelil :).vy"•1'1 ie!O •niejsce. 
nie 1..wraca, za artykuły 11ienl11Kwne ·r. ~·)ry ce1q, l• 'l ·t ;· 'H":''> v a I ninistr 1cia wy1i\aca~ 11i3 hę1lzie. 

A~entury. w Łodzi Biuro C(!Jo~7eń "Promień". PiolrkOIA~ka 81; " ' Pabjanicach A. Wadzyński, :lamkowtt nr . 23; 1A L.g1e1w: Nowy hynek, kiosl< A!eksa11Jrq Lacb 
WYt.ĄCZNE PRAWO pnyjmowania og.łosz.eń. w Rosji, za 11 ranicą i w l<ró1. Po!sk1em O!>roci Ł·>fo i 01<0l 1c ' · 0 1ł;ła rn iast O\lmowi Han1ll, L i E. Metzl i lS•ka. 

ofiarnej woli, myśli, czasu i... pieni~· 
dzy, i gdy ofiar tych nie zmarnują, 

wyzyskując je możliwie produk­
cyjnie. 

Niedostateczna produkcyjność ze­
bra1i naszych wogóle powoduje, poza 
bezposrednlą stratą czasu i pienie­
dzy, zniechP.cenie tych, co się z ko­
nieczności ze swym czasem i pie­
niędzmi liczyć muszą, luu też sir. z 
nimi licz11 ~ wrodzonegc• poczucia ła­
du żyd O\\ ego i nn b~·tego w t;vm kie­
runku nałogu. Ze zaś przy decydo­
waniu o lrn estjach życiow;1·ch nie 
za" szo najbardziej cenną jest opinja. 
tych, eo swego czasu i pieniQtlz>~ ce· 
nić nie nmieJą, lub nie potr;:ebują, 

~"l!l<"-:-,-._..,.,,, _ ____ ~-rt v... , 1ar (; si~ powb.ni,;P1~- u..;il-

TWO w· l PRZECHOWYWANE MEBLI z udzielaniem pożycze'< 

Is a w Sk1at a• h wtasnyc . 

= _oJJ„kow•nie i P 17.err·:~~ fUż, piołrkowslta 69. Tel. ZS-90. 
========= W2rszawa, rt'larszałi<ow.; a 1i 104. Te1

• 88-66. 
. !&Si -

Specialista choróo 111tenerycz 
nych, skórnych • rfróg mo• 

..izowycri 

Dr. S .. Kantor 
obecnie„ mieszl{a 

potrkowska 112 ·;44, ró~ {ivangielickiej 
relefon r9-41 • 

nie o tu. by się zbierać. możlh~ ie naj­
rzadziej, zato czns na posiedzenia 
poświęcany zużytklnrnó możliwie pra­
cowicie, umiejętnie --· intensywnie. 

Tu potrzebne są tak w~-sHki 

zebranych poszczególnych jednostek, 
jako też dobra ich organizacja . 

Do obowiązkó'\, któQ·ch każdy 

członek gremjum 7. osobna jed11ako­
wo przestrzega6 \\ i11ien, należy: 

a) stawić się na punkt zborny 
punktualnie; 

li) i11·zemt)1rier"t siuchać: uważnie 
i takowym nie przeszkadzać; 

c) n ie :tJabierać głosu bez zeiwo­
lenia przewodniczącego; 

Jeteuza1ecamy,tow ld · hl h . · 
~:~go:~t~~·J~~~ a se ese en Dzisiej~zy :numer i::k!ada się ,; s d) możliwie unikaó powtarzania 

kolumn. · rzeczy już wypowiedzianych; 

. Zqdać wszędze! „ 
•• 8kJad glównv l'ańska ;59_ 

\ .. 

· RESTAURAł!JA 

Piotrkowska 86 

TELEFON 1 l 15. 

_, ou„re'' ,,~ 

RESTAURACJfl 

Piotrkowska 86 

Lokal znacznie rozszerzom. NA I PIĘTRZE. 7 gabinetów z oddzielnem wejściem 
1 osobnym telefonem w każdym. W elka Sala do zebrań towarzys'.<ich. 

Wykwintne urtądzen'~ Doskonała kuchnia Piwnic.1 zaopattzona obficie w wina, wóilci l li 
klery wstystkich ma1ek w naiprzednieJstyeb gatunkac-h Zacho::cen i łaskawymi wiglr:daml St Go~ci, 
bedziemy i n.dal dbali. usilnie o zachowttnie tej renomy, jaką, .LOUVRE" ziednal sobie w najsze:· 
zyeb kołach Publicznosci lód i k1ej 

Z wysoki~m pl'wabniem • 
Zarząd Reatauracii „Louvre" 

±.~„-&mit. 

KALENDARZYK. 
-o-

w rro REK, 20 sierpnia. 
Dziś: Bernarda Op. D. K. 
Jutr o: Joany Fremiot Wd. 

OszczęDzanie energji. 
Zbliża się czas wyborów do Du-

• m;y, a z nim sezon różnych zebrań 

przedwyborczych, na k+órych dysku­
towane i de0ydowa11c bętl.ą wszelkie 

HELE · ÓW. W cz·wartek, d. 22 ·sierpnia 1912 r. HELIEr. Ó ;"l. kwes1je, związane z ")' lJorami, 

B j
• Dyrektora F -· _ _, I{• i wzglE!dnie z prz~·szłą działalnością me IS ok 1\ urmans 1ego Dumy, a więc kwestją piern:=;zorzęd-

_r iestry , p. · dqma · · ~ nej wagi w · dziedzinie polityki dla 
pny łask~wym p U 1{11smana · z \~arbrnwy (ucznia prof AURllA), i pi1rni•ty .nas dost<:pnej. Giemja przez ogól 
wsp6luduale • (' .1.. ""' · p ,Zygm. Tau be. • 
Wieczór Ryszar~a .':YAGN_ERA pomiędzy innemi: Uwertura „Tannhauser", ·wybierAne dla: decydo'' a11ia o kwe­
Jazda Walk•r11, Sp•ewacy Norymberscy i t. p. Wzmoc111o 11a orkie· ·stjach powyzszych wtedy tylko .mo· ... 
stra 50 osobowa. ~o koncercie nad proirarn; wystep znanego humorys:y ·gą sprostać ·· włożonemu na nie obo_ ... 
p. Odro.bińsk i ego z Warszawy innych. . , ~39'.>-2-t wia.zkowi, gdy __ 'Poświ<:cą w tym celu 

i 

e) nie zawiązywać w toku dysku­
sji rozmów pokątnych; 

f) nie opuszcr.ać posiedzenia 
przed końcem, ewentualnie - o ile 
to możliwe -- przed odczytaniem 
protokułu. 

By jednak pojedyńcze wysiłki 
jednostek w celu dostosowania zacho­
wania swego do wymagań chwili dały 
harmonijny zespół i owocny rezultat, 
do tego potrzebnym jest jednolity 
kierunek, koordynujący je ku wspól· 
nemu celowi. 'l'o właśnie ;~adanie po­
wierzane bywa prezydjum, jako kie­
rownikowi ogólnemu i przewodniczą„ 
cemu, jako kierownikowi po·dczas :po­
siedzeń. Prezydjum "inno możliwie 
.starannie 011ntcowaf; cila posiedzenia 
„porządek uzienny" i conajwcześniej 

.zapoznać z nim gremjum. powołttne 
do obrad .. 
. Najba.rdziej odpowiedzialna i trud­
_na rola ·pi·zypada w udziale prz:ewod· 
nkzącemu. 

„ . - Cźęst6 .''obradom przewodniezy 
'ktoś z ·p:rezydjum. Gdy jednak prze. 

' -• - . „ - . 
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wodniczący jest w~·bierany .z poza 
prezydjum ad hoc na jedno posiedze­
nie, tedy winno prezyd.jum, upatrzyw­
szy . }{andydata, zawczasu zapoznać 
go z porządkiem dziennym i potrzeb­
nymi materjałami, by się przewodni­
czący w materjale dyskusyjnym ór­
ientować mógł doskonale. 

Dobry przewodziczący, to skarb 
nieoceniony. Prowadzi zebranych ku 
temu, by kosztem najmniejszego na­
kładu czasu i zmęczenia osiągnęli 
jaknajpomyślniejszy wspólny rezul­
tat. Zły przewodniczący strwonić mo­
że doszczętnie nagromadzone najcen­
niejsze chęci, siły i zdolności. 

Obowiązkiem przewodniczącego: 
przestrzeganie porządku dziennego, 
udzielanie głosów, przerywanie już 
wyczerpanej dyskusji, formułowanie 

wniosków i stawianie ich pod gloso­
wanie, baczenie na prawidłową redak­
cję protokułu. Są to obowiązki trud­
ne, wymagające dużej zdolności orjen­
tacyjnej i skupienia uwagi. 

By się tedy nie rozrraszać, wi­
nien przewodniczący jak najmniej 
przemawiać, jak najwięcej słuchać. 

Głos w .dyskusji zabierać tylko wów­
czas, gdy ma do powiedzenia coś 
ważnego, czego dotąd nikt nie wypo­
wiedział. 

· . Nieustający djalog, który zwykle 
lawiązuje nieorjentujący się w swej 
roli przewodniczący, z każdym z po­
szczególnych mówców, jest z jednej 
~trony nietaktem względem zgroma­
d,Eonych, z drugiej zaś zjawiskiem 
nudnem i nużącem. Zmr;czony zri~ 
esobistą sprzeczJ<ą. JH'Ze\1·odniezącJ', 
nie ,iest w stanie dopełnić sw;yeh za­
dań ogólnych: kierownicl \fll, systcJlla­
tyzo\\·ania, wnic•skowauia. 

Jeszcze parę bardzo element11r­
nych, niemniej bar<lzo aktualnych u-
wa(r ogólnvch. " o ...... t-

Obracl,1· win11~· sii: ruzput.:z.yna~ 
możliwie \\' godzinaeh przect:rołudnio­
wych gdy umysł _jest względnie ~wieży 
i .wypoczęty. Obrndy, które si~ roi­
poczynaJą zaraz po imi:ckąsce czy o­
biedzie i l<ieliszku, rozpoczynają się 
w warunkach dla myśli i woli złych. 
Powinni w,,;z~·se.r dbaó ogrnmnir "to, 
b.y szano11al; i ntl'\\ ala0 muzu:11ir 
zdobywaną rutyrn;l prae;r zbiorowej, 
je.i organizacyjne po ds ta" y. 

8wiadome dążenie ku temu to 
śró<i nas zjawisko nader rzadldr. ~a­
tomiast zbst często s i<J uja\\·nia 'daś­
Clwy nam a11nc:hro11izm życiowy, jak 
gdyby w nn·~J (lrt7,cnia, że "nieładem 
sta6" chcemy. 

.chizuje, że tym co po na1 przyjd& w do­
robku nic nie pozostawimy ... czy war­
to o to kopje kruszyó11 Otóż, zda­
niem mojem, warto i trzeba! 

Zyjemy, żyć musimy, żyć będzie­
my. Koniecznym jednak po ternu wa­
runkiem jest, byśmy każdego bodaj 
najmniej efektownego czynu z bioro­
wego dokonywali porządnie. 

Adam Bobiński. 

t ... ,,··rc„u pa•pottf". „P ,,.._, ,,. • 

. Minister o~wiaty wystosował okól­
nik do kuratorów okręgów szkolnych 
zalecając,. ażeby uczniowie, wydaleni 
ze szkół rządowych na mocy p. 18 i 
19 art. 11 przepisów o karach szkol~ 
nyc~ z roku 1874, nie byli przyjmo­
wam do szkół pr;y\.rntnyc;h, chociażby 
bez praw rządowych. 

'Yobec tego jakiś „Pedagog we­
teran' aż z nad Renu nadesłał do 
"Rieczy" (nr. 195) artykuł, w którym 
powiada: 

"Bez wątpienia, skutkiem złego 
S:{lrawowania się lub łJOpełniania ja­
kiego występku, ten ub ów uczeń 
nie może być cierpiany nadal w tejże 
szkole,. ~ . zwierzchność szkoły, dla 
dobra Je.J i dla dobra samegoż ucznia 
ma prawo go wydalit;. Ma nawet 
~o~aj pra':Vo zaznac.zyć to w jego 
swiadectwie, a chociażby nawet za 
wiadomić o tern inne szkoły rządo­
we. Ale czyż zwierzchność szkoły i 
samo ministerjum oświaty mają. pra­
wo pozbawiać młodzieńca możności 
dalszego kszlakenia się, t. j. czyż 
mają pra1rn pozbawiać go praw cy­
wiln~·ch bez są.du'? 

„J ah~e można źle p1·u11 adz<1 ce mu 
sii; młoclziei'ic:o\Yi zam~·kac drogi~ do 
poprawy w szkole J:lf.Y\\ atnej, nie 
~dziel.ając;ej praw żadn;rcll, a nrnjącej 
Jedyrne ua celu naukę i w:Hhownnie'? 

„Mojem zdaniem, okólnik mini­
ni.sterja~ny gwałci. zarówno pnrn a cy­
wilne mepcłnolet111c:h 11 ;yclalonych, ja­
ko ter. ich rodzicó\\', obo" iazann"h 
ksztafric: i 11 :n;ho" Y" a<"· :-woje dzłed. 

.. W obroni e tych pra11 ptrnimrn 
wystąpi( prasa a na \mi ciała i1ra wo-
cla wcze". ' 

Prócz od...;z korlo\\ ::i111n zn u11a1bh\ o­
w ie11 ie tr,j kolei 1r sumie ;{::!200109 
rubl~ akejonarjuszr mieli o trz;ymać 
dy'\ idendr; za rok 1!11 l, dalej za 13 
dni dywid0n<:l;r w 1~12 roku, fundusz 
r.ezcn1 O\\ "J. i udział w· ko11alni „Pc­
ltks ''. 

lfa<Vl poez11tkowo pi:3cmnic ozna­
c9·ł ogól n<1 sumQ dywidend;)-- na ru­
~h 31.41000. Teraz rząd rus~jski -
Jak. si<; skarżą g::izci~· niernieckic­

'libioro\.YC iJTiC 11asze i formy iP- oblwi~- [ ogólną sumt~ dy" idcml:r na 
go rodzą się w irn;1·e, a co gorsza ,r 278-:1:288 rulJli. A więc ehce dać o 
'Poczuciu bezsilnośc;i na::;zej, il56000 rubli mniej, nii po1wzednio. 

Dsrek<'ja kolei \\'arsz.--Wiecl. po-
Nieumiejętność koord~·no wa 1ia :-tan(rn Ha z \1·o_la ć: zgr umadzeni 0 gellC­

wysiłków to tej bez;:3ilności prz:rez.\- rnlne, h:-,· z::nnadumić. akcjo11arju...;z(1\r 
na bezpot:rednia. Suma jej p~zej.ii- o tej zmianie ,,. oblicze11iach rzri,<lu. 
wóv.r w drobnych i ll~t.idro bniejsz~·ch Rówuoeze~n ie Jcdtrnk za\\ i a do 111 iła 
aktach' ż,Y~i~ zbiorowego stwarza pod- rząd ro s.\'jski, że brakuje Je.i pucls tc-m 

· ~ tlo occ11iruia oblir;zeń rzadu: Prasa 
stawę, na której budowa<~ zmus;.rnni niemied~~ się skarż~·, że akejonarj~-
jesteśmy Z'micrzenia i ezyny zbio- sze kolei War1'z.-\Vied. już. :ponieśli 
rowe charnkteru 11ajogóhliejszego ka- ciężką ofiarę. l)Onieważ rząd dal im 
tegorji rn1jwyżs;r,ej. Nie \\' ~- padną une o 182009~ rubli mniej niż oni obli­
. cznli. Teraz \\za mian za dY\\ idend<' 
lmpontijąco, nie btilą na\i·ct zad;rn·a- riąd rus:.-J·ski chc.e da6 o 356000 rubli 
lając.e, jeś li bu,dn\\ ~ u poJstaw lekce- -mniej. 
ważyć b <;,dzicmy. · .. ~\T tej samej spta"·ie pisze bcr-

My zaś. ::;·t'.Jni r. st 11ieudulność na- · lmsk1 „Boersen Comier", że ·akcjo­
szą WGiąż rnieó il<t pamięci , jesteśmy narjuszr maji1 '' szclkie prawo do u­
nader skłonni lckc.eważ~·ć ten elemen-· . żalenia :się z powodu żwłoki co a o 
tarny, czasem--wydi:l.wać ~ię może- ostatęr;znego uregulowania spraw fi-

f 
nansowych, będących następstwem 

onnalistyczno-suchy ład życia zbio·· upaiistwowienia tej ·kolei. Równocześ­
rowego. nie · ten dziennik drukuje depeszę, 

·wielu :r.· iyoh uawet, co zło rozu- którą dnia 17-go lipca wystosował 
miejq, gotowi s::i; na ez~rjeś żądanie prez;es rady zarządzającej uo prezesa 
Ua dnviloweJ· zo·ody dać. S\rDJ. e pla- rady ministrów. 'Y i.~j dep~szy. pre­
• .- r , . "'. „ . · zes rady zarządza,JąceJ skar:t.y się na 

cet _11tL P?de.rn-ame. wazneJ_ zasady or- opóźnienie wypłaty dywidendy, jak-
gn.rnzacyJl1CJ. Robi to · wowczas wra- · kolwie.k To1rnrzy::mrn spełniło wszy­
Łc;1ie, ~e nie widzimy dla siebie pr;r,y- st~de warunki, . któ!'e mu rząd posta­
sr.łości, że się ciujemy „na popasie"!.. wił. ~V o~powrndz1 prez~s. rady za­
bylc dziś col:i w życiu ze.:;ztukować r~ądzaJąceJ. otrz;rm.ał wyzeJ w.spom-

• . • 
1 

~ ~ ' mane za11·iadom1eme rządu, r.e dy-
złatac. widenda wypadnie mniejsza niż są-

A z& to nam życie zbiorowe anar- .tlzono początkowo. ' 

rroJ~tt i ~Ian roz~ioru T urGji. 

Z Petersburga donoszą: Powta­
rzano tu pogłoski, pochodzące jako­
by z kół dyplomatycznych, że toczą 
się rokowama o rozbiór Turcji. 

. Rosj .a otrzymałaby europejskie i 
azJatyckie wybrzeża Bosforu z Ken­
stantynopolem i Dardanelami mo­
rzem Marmora i wyspą Mylile~e. 

Kreta odpada do GreCij\. Bułgr...rja 
otrzymałaby Macedonj;;; Austna ·­
sandżak Nowobazarski, oraz· w„·~c1e 
do morza Sródziemneso przez Sc..lv-
niki. 

0 

\Vłochom przypadłby Trip0lis 
oraz :protek~orat nad autoncmicz.ną 
Alban~ą, Niemcom - .Mezopotamja, 
wzam~an za co odstąpiłyby Frant;ji 
AlzacJę, jednakże bez Lotaryn?,ji. 

. Wyspy na. archi;eelagu będą roz­
dzielone . p~m1ędzy lilrancję, . Anglję, 
Włoc~y i Niemcy. Władanie 'f 1:.rcji 
ogramczyłoby się do Małej Azji ~Da­
maszkiem, Syrją i Palestyna. Nadto 
'l1urcja z Persji otrzymałaby Urmję, 
podczas gdy północna część Persji 
odpadłaby do Rosji. · 

Sensacyjna ta wiel0e pogłoska, 
lubo po~awana jako mało prawdopo­
dobna, Jest już sama przez się w o­
b~cnej s:vtuacji politycznej na Bliz­
lnm Wschodzie .niezmiernie charak­
terystyczną. 

JCilka słów o moDzie. 

W życiu ludzkiem pewne uczu­
eia, myśli postępki i zdarzeni~ często 
się powtarzają i w koiicu to powta­
riauie staje siQ dla człowieka przy­
zwyczajeniem. 

· Zbiór tych wszystkich przyzwy­
czajeń przyjętych przez całe społe­
~zeńst1ro ludzkie staje się zw;rcza­
Jem. 

O ile zwyczaj ściśle jest Z\Yiąza­
ny z przeszłością narodu, lub ież z 
rlziejami całej ludzko~ci, to rn1tural­
nie taki zwyczaj za:::lugujo z naszcJ 
strom· na po,rnżanie j każdy czlo.; 
wiek,~ jako członek spoleczeush\a "i­
nion :::ię siarać. by taki zwyczaj na­
cial ;rnc.:howanym zostat. 

,Je '·li jednak zw~·r;zaj taki st;:ije 
się przeżytkiem 11iezrozumi::dy m dln 
teraźniejszego pokolenia, wtedy mus i 
on ustąpić miejsc.a inne'mu . . 1\i:;cc:j 
udpowiad.ając;cmu 1v:-,· rnogom tlrnili. 
-1 l'Ó\\Jlież naszym obv"inzkit: m 
,iest przekszi.ałcenfe Z\\~ cŻajo\\· ula 
uas .już nie1)otrzebn;rch i niewygod­
l1Yvh. 

' Przeważnie zw~-czajr., \\raz z roz­
'\ ujem intelektualnym spoleczt>ństwa, 
same się zmieniają i kształtują \\ c'­
dle wymagań chwili. . 

Otóż ia usta"i.czna .imiana z-,y;'.;­
ezaju ll«ZJ"\\ a się modą. Jednakże 
cl8ja się zamraiyr'- do~ć zrnwznc rvż.-
11i~c między 1e1'11i pojęciami, napo­
zór może identycznem i. 

Z1\~·c;zaj jest w k<lżdym spob­
czełtst\ric dn~ t. mocno ui.;runtO\\ n~'Y, 
Z\Yiaza1n- jest IJ01dem ~nicki edY L z 
",rż~Z~'ll1i ~clami życia, grl"";y· naton1:3st 
muda zależną jest jedynie od jakie­
golwlwiek Jrnprysu. . 

Zn::;tanówmy si<) jednak nad tern, 
kto stworzył mod<; i kto ją w dal­
szym ciągu roz\\ija? 

Na to pytanie jest jedna odpo­
i1iedż: publiczno~ć i pl'zem;rslowc;y. 
l>rzedrn szystkiem wprowadziła ją 
publlcznoś<". która zawsze z przyjem-
11ością wktada na siebie najdziwacz­
uiejsze pomysły mod~r, aby inn;ym 
mniej modnym i.em imponować. 

Wprowadzają modi~ następ'nie, 
przemysłowcy ci jednakże są wytłu­
maczeni, w ich interesie bowiem leży 
wynajdywanie coraz · to fantastycz­
niejszych fasonów, aby zbywać. · co­
raz to wi~ksze ilości towaru. 

Gdvb:v moda dostarczała 11am rze­
czy coi~az" praktyczniejsze, zdrowsze, 
to naszym obowiązkiem byłoby przy. 
czyniaó się do jej rozwoju. Ale nie­
stet,y jest zupełnie inaczej. 

Moda, Jlie iylko nie da.je nam 
r1„eczy praktycznych i ladnyclJ. a 
przeciwnie rzeczy Jak najmniej p:- ~i k­
tyczne i czasan~i poprostu brzyd­
kie. 

Ale mimo to, ludzie jej z p.rzy­
jemności~ ulegają i tylko przyspie · 

szaj ą jej zmianę na inną więoej ~ 
daczniejszą. 

Moda wogóle wpływa ujemnie 
na charaktery ludzkie zradza bo­
wiem kłamliwość, rozrz~tność i śmiesz­
ną próżność. 

.szczególniej modzie oddają się 
kobiety,. któ.re dzięki niej zatrae&jj\ 
c?raz, ~1ęce.J ?echy .prawdziwej lro­
biecosc1, pętaJąc sobie nogi i tłocząe 
głowę cudzymi włosami i fantasty~ 
nych rozmiarów kapeluszem. 

. J?latego U:ż czas jut, abyśmy 
mm.e.) zwracali uwagę na mod~ a 
n. 03111, rz~czy. praktyczne, zdrowe i 
]>ł'!t.waz1wrn piękne, które zadość u­
?Zynia~ nasz~'l'':l uczuciom ~tycznym 
i .pozwol11i 91!iiU, członkom rozwijać 
się prawidłowo. 

K. 

Trafn~ m~~li 
P. Mienszikow, któremu tale11tu 

odmówić nie można, miewa niekiedy 
z~rowy sąd o rzeczach, gdy go 
me krzywi umyślnie. Oto kilka traf­
TI;fch n;irm z ostatniego artykułu p. 
!lf1ensz1kowa w „Nowoje Wre.mia". 

„Kogo wybierać do parlamentu? 
Jako ezłowiek, który dużo po· 
niós·ł trudów w ciągu tych ostat.. 
nich lat pięciu naci stworzeniem 
:partji ~a?jonalistycznej, zdaje się 
ze pow1menem nawoływać moich 
współrodaków do wybierania sa­
mych tylko nacjonalistów. Lecz 
ja ~.całego serca radzę tego nie 
robi~ · 

Ja osobiście, jeżeli będę miał 
prawo "z.iąć udział w wyborac~ 
postanomłem poszukać w tern 
mieście, gdzie mieszkam, niepo­
szlakowan;ych zupełnie nacjonali­
stów i gł oso w:> ć na nich. Jeżeli 
zaś będzie ich mniej, niż trzeba, 
poszukam 11ieposzlakowanie uczci­
,~·;rc h prawicowców, następnie -
meposzlakowanych październikow­
ców, i wreszcie, prz:v całvm moim 
wsfrqeic do partji ~J·cto\rsko-ki · ­
clec.:kwj, gdybym s110tk11ł niep"­
,..zLako" an;ych kadetów krwi ro­
' yjskiej, to w razie braku ludzi 
~1aja.~ych takie same pogl"ądy, 
.iak ,Ja, glosowałbym nawet na 
kadetów. 

. „P~riy,jnej .róż.nicy poglądów z 
menu in·z;vpi::>UJ ę bardzo poważ­
ne znaczenie, ale o tyle wierzę 
w natur1; sumienia i talentu że 
i,::tnienie tych ostatnich był~by 
dla mrnn . dostateczną, gwarancją; 
rzec:zą Jest zgoła niemożliwą, 
a by ludzie pochodzenia rosyjskie­
go, pi-z~·tcm uczciwi i uzdol· 
11ieni, mogli w jakichkolwiek wa· 
runlrndi, zdradzić l\osjQ. A za­
tem,. w ostateczności, mógłbym 
powierzyć im przedstawicielstwo 
mieres?w . ros~rjs~ich, pomi'mo 
zasadmezeJ rożmcy poglądów. 
W każdym razie, uczciwy i zdol­
n.r 1-:onser:rntysta, tak samo jak 
uc.zc1:,-y i zdolny radykał, jak 
n~1 si~ zdaje, są mniej niebez­
pieczm '.v D~ie, ~niżeli wątpli­
"}'" nacJonahsta, 1 dlatego wolę 
pierwszych od drugiego". 

I 

Wy" ody swe p. Mienszikow koń­
czy następującemi słowy: 

„Naród ma prawo do tego, 
aby jego przedstawiciele repre­
ze1~to_wali jego wielkość, tj. przy­
szli ao Dumy z godnością pań­
stwową i niezależnością. Jeżeli 
tak jest, to nie można wybierać 
na · posłów do Dumy ludzi z ma-J 
łostkowymi charakterami, ludzi:, 
głupich, niestałych, zdolnych do i 
służalczości i gotowych na wszy-· 
stko" 

Wiadnmnści ogólne. 
====== 

O Smiertelność dzieci„~ 
Instytpcje dobroczynne Petersburga;, 
postanowiły zwoła6 zjazd działaczy , 
sp9lecznych zajmujących się zwalcza-1 
niem śmiertelności dzieci. ~ 

Zjazd odbyć się ma w zimie r. b.: 
a przy nim zorganizowana zostanie.~ 
wystawa „;::,wiat dziecięcy". Wysta.~ 
taka odbyła się już w r. 1904. · ' 
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Wystawa zajmować się będzie 

dziećmi do lat 7. 
Sprawa walki ze śmiei:telnością 

dzieci ma szczególnie ważne znacze­
ni~ '~ państw~e ros;}'."j~kiem, g~zie ro­
dzi się roczme 4 IllllJony dzieci, a 
umiera z nich 2 miljony. . 

Działacze społeczni zajmujący się 
badaniem najskuteczniejszych sposo­
bów walki ze śmiertelnością dzieci 
doszli do wniosku na kongresie miQ­
dzynarodowym odbytym 'Y r. z. w 
Berlinie, że najlepiej ta sprawa po­
~ta~i?na jest na V{ ęgrzcch, gdzie 
JStmeJe prawo, że dziecko do lat 14 
in~ prawo ~o opieki ze strony państwa 
•) lle jest sierotą, ma rodziców bied­
nych lub złycl1. 

Obecnie państwo opiekuje się 
na W ęgrzecli wszystkiemi bczdo­
mnemi dziećmi, których jest 54 ty­
siące. 

W tym samym kierunku zwró­
cone będą us.iłowania działttcz.y spo­
łecznych w państwie rosyjskiem. 

Ze świata. 

n Rozhiór Szwai"'"ar;i. Mi­
mo, że_ Szwajcarja ma zagwaranrowa­
ną neutralność przez mocarstwa są­
siednie, to jednak poglosJ\i o rozbio­
rze repu bliki wśród ludności sz waj­
carskiej nie ustają. Obecnie \YJo­
ehom przypisują plany zaboreu. 

„Bcrner Tan·eblait" mó\riac o wlo­
skich plana.cili fort~' l'ib1cy,jn~-ch 
'h"Zdłuż granicy szwajcarskiej, pisze, 
że Wloc h:v p r7.e7. 1 e fort.diknr·j P p rz:r­
~O tu\\ ują <llH.~h.k knntullu :c,.,:n1-;be­
gu \\ nwmcncic po lit.\ ez11.\·rJ1 za bu­
rzeń. Te 1J,~żeJ1ia d11 cks1rnnsji znaj-
1ujq podat11y ~runt z nkr1zji wnjny 
trypoli ta1ii:,;kiej. 

Rów1iiez „l3ullfl" .i<'"t zdania, że 
\\'lochy pr;~ez fortyUlrnr".j(t ch<"1~ ufa1-
'' 16 atak na Sz\1 a,jcar_j!:. 
.. Co s•"' st; ło'ł !',\'tają d11ien­

tuk1 wicdci'islde i ,,.t~giceskie -- pod. 
"rażmtic111 irnglogt• \l)jazdu kru1a:Frr­
dy1rnnda. 

Bu}~·ar~l;:i rnurn1rcJ>a li:rn il na 11 i­
legjatmze \\ S\le.J pusiadrn;ri JHl \\'1:­
grzecli ". :)zebc7.. !!:<Izie za111iel'zał 
spi;dzit c.:uk lat.o, aż 1fo _iP,::il'JJi. '!'.\ m­
czascm \\ pi[lkk nl1ieg-Jy ), ról ntr;1,~-­
mal killrn de1•csz, p1ieu11.1 ''.Y,jt~('h .::ił 
natychmiast do S11l:Ji. 

\Vobe<' wy:,;01.:e napn:żuuoj sYtu­
Rcjj ,,. Tui·cji, nag.l,r \\)-_jazd luóla' da­
je pudatny mater)al 1[(, najrozmnit­
sz:Ych do111;1sló\Y, p1.•t:.1 t;·\Yn:n·lt a1oli 
wniosk(•\\. \' J fll'O\\ a1lz•11~ ::;tH_d nie 
można. 

c Spotkanie Burcewa z marek po ·2 miesięcznem więzieniu 
Az~fe.m. Jak donosi „Matin" w jed- powrócił 16 bieżącego mies. do Peters­
nej z k1:nviarni we Frankfurcie nad burga. 
Menem nastąpiło spotkanie Burcewa Obecnie pisze 011 obszerny me­
z Azefem, który · chciał przekonać morjał o swojem aresztowaniu dla 
Burce"·a że nigdy nie przestawał generalnego inspektora ar~ylerji Wiel­
działać na korz.) 56 partji rewolucyj- kiego Księcia Scrgjusza Mikołaje--
11ych. W ogóle zdradzał policji iajnej \ricza. 
rosyjskiej plany jedynie pomniejszych Na początku przy13złegn t,rgod­
terorystów, aby sobie zdobyć w ten nia kapitan Kostiewicz uda . się z ra­
sposób zaufanie zwierzchno1ki. Udało portem do ministra ·wojny Sucho'mli­
mu się w ten sposób umożliwić za·· nowa. 
machy na Pleh w ego, \V. Ks. Sergj u- „ Wiecz. \Vremia" 1 poświęca spra-
sza i admirała Dubasowa. wie przygód kup. Kostiewicza długi 

O Ocnrona Tałr. W nie- art,ykuł \vstęp11y, w którym -podkreś­
dziel1~ w Zakoprrneni odbył sit~ liczny la, że straż więzienna " . :\foalJicie 
wiec w sprawie ochrony Tatr. Spra- traktowała go jak przcst~pcę kr;ymi­
wę · referował prof. Pav.-likowski. 7i nalnego, mówiła mu „t;y" i drwiła 
warszawian ptzemawiali pp.: \V c~'berg iień, wołając: 
i Kramszt;yk. Uchw·alono szereg rezo- - Wpadłeś, Jrnriianie rosyjski, 
lucji, dąi.;.~c.vch do ochro11~' Tatr i teraz po1111~cz:rnz się. :J1y wam poka­
oświadczono si<; przeciwko zarni0rzu- >?.emy, co to jest. arcszto\1 aG naszych 
uej kolejce im. SwinivQ, oii.cerów. To wam zaplata za Drćs-

0 ł"ra>ansław•e w Galicj;, slE'ra. 
Donoszą ~ Lwowa, że gminy: Czar- Pozwolenia na widzcJJia 11 · żoną 
na, Lipmi i Kiezna,jowa w pow. gor- K.os.tiewicz dostał dopiero }JO usiln;ych 
lickim ziemi salldcckiej przeszły na. starauiach, widzenia odb;ywały się w 
prawos.lawie. obec1wsci d,yreJdora więzienia w jego 

gabinecie. Badać K. rozpoczęto w u H~e~ysz w Par~żu. ro- 48 godzi.Ii po arei:,;ztowaniu, badano 
Iicja paryska ma obecnie dużo klo- zaś po s godzin na dobę. Koniec 
potu z nową piagq, jaka na\\ jedzila końców ~adnego oskarżenia przeciw­
Paryż, mia11 O\\ i cie lubt:.r:::zem. Coraz ko niemu nie wdrożono. 
'' it;cej ludzi oddaje si12 tC'lTIU nałogo-
wi i oglu]Jia F'.1~no1rnlniP, pnl<tC odu- 6 ~i owa gubernj ;:;-.. W zwią-
rzająee .narg·Hc. Sprzedaje hat:zysz zku z wn1adkami leliskimi, _podob­
pewua lcd" n nie\I iasta, Z\\·ana ,.urn· i10 zamierzone jet ut\\'orzenie no\rnj 
dcmoisdk Qui;Jui", której w spro\.\ a- gubemji irkuckiPj i jakuckiej. An­
tli:aniu iej trucizny z Egiptu pomoc;- gir·iska spó lka lrn11dlo\1·a, ekspJoatu: 
n,y ,jest jedeu z czł1J11ków am htt:;a1t~- Jqca, kopalnie nad. Lcuą, zamierza 
,delkicgo mocarstwa, rlost.ający prze- zmienir, calą adrnini::;i rn<:jtt kopalni 
syłki zaµ:r. bPZ kontroli. leńskich. 

L\. ~tai~ y,·oj2r.ny w Ht•on­
szta 'zh·. \V spnnYie wprowadze­
nia " Kron<::ztallzie stanu \i\ ojern1cgo 
„ \riecz. \Vr." utl'z;rmuje \\ ~·j:i&nienie­
nie od osolJy dobrze 11oinformowane,j. 

Z Cesarstwa. 

S ~.;;;py pr; so·r:~. ,,_-Peters­
burgu, jak do11osiliśm;1 1deu-rafkrnie, 
s]\ einH~ i, u\\·unu lllI:tUer - SS robolnicze_j 
gazet> .. Pnrn da" i pociąg1iir,to do od­
pn,Yicdzialno<:d .ie.i ·rcdak1ora ;;r,a ko­
re:-{po11<lenc·j1: „ \\'::rod koza kG"". 

Upru<·z t1.·1n1 doknnano \\ red<il\t'.ii 
rh\ ub·nu1i<• w ciqgn linia rei\ izji, 
pos:rnlrnją · 1111m(•fl111 ;.:Jcn11~i-=ko,,:i.-
11ydt. 

\\' HLUnerzt: rrn "t('ł>H.\'lD reLlakt,jr-t 
„P nrn ilt' Z<lZJHH"Z<'- Żf' i\ vre~ pcnden­
C.Ja . .\\ .'rr11l ~o;;,.1 kó 11 '· 1u·zedrukowa­
na 7.ost_aht i !,l\us. SI.", które żalln8j 
kaQ' rnc powoslo. 

I\ t\ ~,nita~ ostiewi :;z aresz­
t n\\ n11~' 21 czen1 cą ". Brrli11ie jako 
podejrzn11~· '' sz;i_-1iego~twn 11 ojs]rnwo i 
,,·,rpu-:;;r,czon;r 7.a .kaucją 30 tysięcy 

- 7.ape,rnium, że " Kronsztadzie 
nicmii i ·nic _prz,\'gotO\\ uje ~it~ żaden 
bunt, a "' i1:c \\ szelkie pL";;,ypuszezenia 
podobne są pozba\Yionc podstaw. O·­
swiadc.zan1 stanowczo, że stan wojen­
n;r "11rn1rndzono w~-Jącznic w zwi11z-
ku z u~tainimi wypadkami na morzu 
BaliY<:kicrn. Głównie ?.robiono to z 
pow~1du nicdaw11~·ch aroszto\\ail na 
nie]dL•r\'Ch okr0tach floty \\' .Kron­
:::ztadzi~. Oio \\:S/, p:t.J;o. " 

„ \Viecz, \Yr:' t~1ie1rdzi, ie 1rprtt\rn­
dzcnie stanu" ojemrngo w I\ ronsziadzie 
było niesp0 1izinnką wn1 et dla woj­
skowych rnicszkflńc.6\\ 1,11 ierdzy. 

• • • 
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X Wymuszanie. P. Waeła'J\r 
Kostro\\ i~ki ·Z _Hr~Tckowszczyzny i'>~ 
trzymał list bezmuenny z żądaniem 
złożenia 500 rb. w oznaczonym miej­
scu na skra,i~ lasu. Po"licja w miej­
scu tem zrobiła zasadzkę i schwyta· 
ła młodzieńca ze wsi Rudzie, oskar­
żonego o }JOdpalenie budynków du­
chownego Smetanicza w Bystrymowi· 
czach. 

X Nowe szkoły. W roku bie· 
żącym na Vv olyniu ma by6 otwar· 
tych 35 no.wych szkół ludowych. 
Redakcja „Ziz1'1 Wołyni" 1'tazywa U. 
„nadprodukcją". . 

X Z ;i. ójstwo. W okolic.ac};! 
Pińska zabito kupca leśnego Korba, 
wracającego po nabyciu większego 
obszaru lasu od ,jednego 7, ziemian 
pińskich. vVoźni ca został cię?.ko zra­
niony. Przedtem włościanie okolicz­
ni ostrzegali go, ażeby nie kupował 
tego lasu~ o któey tal{ długo kłócą 
się i procesu.ją z dworem. 

X Rozt1•wonienie w Wil· 
iniP. ·władze djecezji prawosławnej 
w Wilnie stwierdziły, że w składzie 
d,jecezjalnym swiec nastąpiło roztr· 
wonienie, dochodzące do wysokości 
60000 rubli. Niektóre ksit:gi kasowe 
zginęły. Sprawę przekazano władzy 
świeckiej, która winnych pociągnęła. 
do odpowiedzialności, mianowicie: 
zarządzającego składem duchownego 
Ga:panowicza, oraz urzędników skła· 
du: Polakowa, Jakowlewa i Góldinga,. 
Duchownego Gapanowicza wypusz­
c11ono nn. " ·ol110f.6 za kaucją 50000 
ruuli, Goldj11ga ria kaucją 5000 rubli. 
Pozostałych osadzono w wiQzieniu. 

X , słar•i e archirna;i ry„ 
ty. Archimandryta Joannikij, przeol 
klasztoru św. Ducha w Mińsku, głoś­
ny ze sprzedaży swemu kuzynowi 
'hielil'i::ikiemu majątku klasztornego za 
40000 rubli, został zesłany do klMz­
toru w Słucku. 

~Viadomości kraiowe, 
+ E.:. ho nadu:EyĆ ft:ł ~ol"' 

jach r- a włśl "lńs 3 r:iłu. W związ­
ku 7. w,ykrytemi 11a kolejach nad­
wiśJafiskich 11aclui~·ciami dokonani'> 
tranzloka0Ji około 400 pracownikó~ 
kole.i Owych. 

Najwięcej trnnzlokacji przypad&. 
na wydział ruchu (ukoło 250). 

Wielu drobnyeh urzędników prZP 
niesiono na lepsze posady 

DR. Tv! ll~Ct. Y ·LA\\' TH i·:~ ' ERSO \. 

i T~otar.n1gji funkcjonuje :prawo francuskie ~ 1s;,n 
roku. Do rzi:du tlrngi rl1 zali cz~·(; rn ożem~T: Bn.­
\l'a rj1: (cle kret króle\rski J 90.i. r.), \Viei.embergjl; 
( roz pur1,ą d zen ie rni uislra J !J<1 l r. J, · llarlen (roz_pci­
rząd1.eni1~ z lS!łl'i r.), f:::aksonj('. (decyzja rninis(Pr. 

z .18% i I !JOJ r.). gdzie też o!-\·olne pra" u budo­
"·]a1rn ztnrie1·a d~·spo;.:;:n'.je kontroli miesi'.lrn11. 
\\. Pru :;ach jcd.!rnkże nic 11·yd n no .) e"zcze pr:rn·Ą, 

1$i.l'dr1;0, aczkolwiek już od 1904 ł'Oku projekt od­
:powicd11iego im:rn a, r.akazująeego rcformr: mrl,io­
rac;yjllą mieszkań, zostal już przedlużon,\·. 

rodajne za('z3·nnj11 siQ za::;tamnviać nad koniecz. 
no~cią utoczenia opieką prawd;1,iwą domów i mie­
::zka:'1, obt;1,ania po:n·JC,i' bezbronnemu Llot.ychcza~ 
lolrntl•l~>wi, ra0,jo11n.iilic.J:szeg\) c;;r,u\\ ił1Jic1 nad zdro­
" 1.)1.11uśei:1 putJic;.n~1, ).; Lt•ra w zna0znoj mierze t.a· 
!Pży od ::;tn11u higje;1i 1·zlicµ;o lokali rniec::zkaluych 
(ilości na Llsol.iQ vrn·ietrza. i jego czyst.o~ci, roz· 
maitych wygód nt"1wnczes11l1-sanil"n1)T·h, g1~stośc: 
zamieszkiwania i t. p.) i same upatrują w obec­
nem pra\H1da\rstwie ;rnacznc pod tym względem 
l1raki. Gt:'.tawa budowlana zwraca uwagi~ wyłącz-
1tie 11a wymagania architektoniczne, techniczne 
i przeciwpożarowe. Ustawa lekarska. zaś zawiera 
tylko jeden punkt H4fi, tyczący 8iQ domów miesz­
kalnych, jednakże zupełnie bez ściśle określonych 
wymaga1\. 

. . I • 
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Od('zyl 1cygio~;;.;ny na X1e.:f ;;1e hi9/er11stów 
w \~· u11 i11u.:.ł-Lu, 

SzriP.[I0lnie rlnsknnalc zorganizowany jest 
dyzo1· mic:-7.lrn 1tin11 ,\ '' l\e11-.Jorku (pnrn o z 1895 

rol, tt.: . i-;1l"1'y 10 Stall u bee nie pu~incla własny de­
p;t!'l:wirnt 11dc:::1.k<1T:iu\1 ~-. nin.jąc,y do dyspozycji 
licz!:.\' .-:;'.t<fr inspchurt"•1\· mjet:lzka11iow;ych, u peł­
n L'!l ! 11r· 1tl c1 11 ;1 d1, swrr•kl 1 za kre~L<.rn;ych pod wzglG­
d.t:J :l 11 hvln· ustn111.da\':czc_j, \\~-k\)11awezr.j i 
l~t ;' ;:,· . 

\\ .\icnH·1;N·ll jui. n1i l<it 80--tych z. st. '.6wią­
r.cJ: 1~i • 11fr•c J;j n-p~ r· 1\ i narl .1;dnnn1tnością pu blicz­
}"l.i '/;\'llti i-!·crl~\'. e %a<:hcd;y \\. spra\~ie \\ pl"O\'.-adze_ 
l·~• t ::11znu pr:t\\Jll'f!:l' Jiad mies:~k~nimni.· 

1 J.i t<'j p_ury jeL!nnhe nie ujod'n.ostajniono je_ 
.'iZt /:(' p nt \\il 'ogól !1t•pa!'iSl\\ owego W tej dzicdziJ1ie, 
H : ... :·.ttl \\ ick w niekl(•r,rch pa.i'1stwach związkowych 
u.i• !•1 _j111. k\l"e~tjt(. kontruli micszlrni'i bądź w ramy 
rr:111 ;i, l•<\dż i'o1:porzqdze1'1 Jn·ólewskich lub m1nis­
tt·r 1d11.yr·l1. D() rzt,;du l)icrwszych należą: Hessja 
(pr.:11a /. r. 18U3 i 1:J02) J-inmburg (18'}8 rewi<l.1907 
r.1, i.11 i•cl:a (l!JO:! r. rewid. IU08 r.), Koburg-Gotha 
(t:Jui t'.) i Sa.ksen-Mei11ingen ostatnio. W Alzacji 

1\ us!:.jn me posiada specjalne.) u::;ta\YY micst.:­
ka.niowcj, natomias!, Jrnotrol?. mieszlrn1i wt.:-hodzi 
w zakres zarządie11 ogólno-snnitarn~·cl1. Jed~~ne 
prawo, uwzględniające specjalnie kwestjt~ miesz­
k:rniową prawo z 1902 roku, mają0 na wzglt~dzie 
domy ze zdrowemi : tanieu.1i mieszkaniami dla. 
klasy roboti~:czej, zawiera iet szereg uchwa~ 

w srraw .i;:- higjen;r mieszka11 " ·ogóle. J es to po­
niekąd zwiastu.n (.JOw::;zechnej inspekcji mies7.ka-
11io·.\·t;_;. Nawet w vViedniu niema orga11icznej cc-­
k111 o zorganizo\rnne.i cpieki uad mieszknni;uni -
jest to raczej przypadkowe usuwanie złych wa­
runków. 

Nie przytaczam r"zrnait;rch odmian orar. RUb­
telności ustawy mieszJrn.niowej w pos;.:;cze~ciln,yeh 
państwach, nic chcąc zbytnio rozs?.erzaó ram ni­
niejszego odczytu, przechodzę tedy do i:'31niejące­
go u nas w tej chicdzinio prawodawsi\ra, raczej 
do omówienia najnowszeg11 projektu główne­

go inspektora leknrskiego, przesłanego pt•ze11 
ministra spraw wewnętrznych gubernatorom w ce­
lu przedstawienfa Radom miejskim do zaopinjo­

wania. 
· Widać, 7.e i w paijstwie rosyjskiem '5fery mia-

Projekt IJO\\'ej ,, Usta\\'y o wymaganiach ~a­
nitarnych, jakim powinny odpowiada.6 nowobudo­
wa11e domy, orar. lokale, przeznaczone do ll'liesz­
kania stałego lub cr.asowego w minstac;h 7i lud~ 
nością 50-cio i wyżej t,rsi0ez11ą" 7.a.wiera c;r,tery 
częśui: 

1) okre~la ogólue w tej dz;.iedzinie posfano-

wienin; . 
2) rozpatruje organizacj~ dozoru · sani::l.rno-

mieszkaniowego; 
3) zarządza postanowieniu 8anit.a.rne dla d~­

mów mieszkalnych; 
4) przytacza uch wał.v h1gjenicznej na.tury, 

obowiązuj11ce specjalne lokale, jako to - pr;r,ytuł­
ki, domy noclegowe, kosz;:iry, domy dla robot-r..i­
ków, pokoje umeblowane i hotele. 

(C. d. n.) 
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Sprawcri !r.rlema.skowania nadużyć Do Ś \Yi tu inrn6 b~dr.ie "ielkie . Czasem sir. złapie jaki ś gość spóź- Sosnowiec, ·v-larszawa-Lubli'n Toma· 
i łapownic 1 na kole.i· ach nadwiśla1'1- świe, to milo~ ci:· J mon~-. cuc uu1<·~r Jii" em lub wódlrn., " ''O. \\" P1'ot1·k·o·v;- ·n r K·' 1 skich, na ci."_ nik W" działu zaginio- .) '. " - ' n arszawa- ie ce Lu· .; „ ---- Cl.asem - co ('Zł' ś i.:i c i - zakhtie luh blin Z rnno>i ć v r· 1 , c t h' 
nych ład~nk_·ó w aclw. prz~' s. Gei· ,:;cr~-- N," . 111·1as1o zrr. 1' 0 ł kl1'w". J'O ll}' ''l- h · d t' J •· -· - „ ) ~ ·, '' 18 un - zęs oc owa . . .; - J " - "' ' · " , "' pr me o r:n1sz o rn n atrr;tną ka1)łan- \\ l l t b ( · ner powroc1ł narrle z urlopu. n;1~1 dniu sp· lr\\ a 11oc· up1„, !2.'111· 011a a 1. ó ] . 1 

. • 
110

- e ers urg czę.sć przyszłej ~ _, u u ~ J{Q r z ( o s z :r,· nie.1· edna rlo llllJl mao- "s t 1 . p t b u r WyJ· echał on, J. ak donosi ,,Warsz. d k · · · · - . b1 ra neJ e ers ur~- n ars:Za-z mą o pocz;rne ·, zapommeme l c1- rana b e z p o c z a t k u siQ wa Sosnowiec) R p t 
Myśl", na 6 tygodni, a ·po 2 tygod- sza. włóczy. · - ' yga- e ers urg, Re· 
niach przerwał urlop i powrócił. Nie jak królo\rn schodzi z pod Poszłaby do domu, ale tam w ~~~~-PK1J~~·sb~r1, ~etersNburg-Hedlsing-

Ten J. ego powrót nieoczekiwany c.h111ur, - J·ak z· ebr,··iczka ,,. i'ac.11111 a- · k · ' . ' w- Y omierz. a urzą zenie c1.emn.rm. a.cie pod ściana. bacznie tT"ch li'nJ„ d t t d wywołał zaniepokoJ· enie wśro' d n1·e- l · l ' k l · l · " · 1, o e a u zarzą u wnoszo-nac 1 wysuwa się z u rnze \Vąz nc 1 1 k1lnuJe Ją "J.'strzępiona postać - ny J·est kredvt " 'Y ółt 
których urzędników. Nic dziwnego! ślepvch J·ak krety, i brud11ą c.zarnll h k k • " ' " noszący P ora u _ '"'I oc ane , opie un, pan życia i miljona rubli. + Bomba w Zawierciu opończą nakry\va miasto od krańca śmierci, jakiś Wicek, Antek lub Fe- L' . T 
W bl. d • -- do .krańca. 1 k · d ·d lilJa omaszów-Piotrków ma być 

po iżu omu inżyniera Towarzy- e , m yw1 uum, co zamiast duszy 0~~ana do uż~'tku publicznego w nai·-
stwa akcyjnego „Zawiercie", p. Szy- Niezdrowym piwnicznym chło- ma kamień-brukowiec, w garści las- bhzszym czasrn. "'N ten sposo'b ca e 

no k . t · · 1 ł dem powiało z bezzebneJ· paszczy i kę antv1)kę a ,„ hol · · h ' ma ws iego, s roz nocny zna az · - u , · < • c ewie m a J c e r K.ról.estwo Pol. skie zostanie połllczone 
bombę nałado · k ś b t · ciężko odetchnęły rozpalone za dnia nie od parady '"'I ' waną Ja ą su s ancJą d h ··· s10cią telefomczną z większemi mia-
eksplodującą, Bombę zabrały władze ac Y kamienic. Tam do licha! staro.i, .co ułat. wi szybkie porozumie-
powiatowe. Niby spokój niesie sobą z ta nor, Znacie państwo taki plain'air: ~ame .się. w mteresach handlowych 

snem ciężkim jak nadmogilne kamie- Cma, latarnia i sutener, 1 podmesie znacznie nasz handel. 
nie przygniata głowy strudzonych Co na Mańki :rubla czycha ... 
parjasów, ale ledwie posnęli, - zrzu- Więc, gdy gość nie dopisał, gdy -::.~ (h) ,• clejlci pediazdowe· 
ciła łachmany i w bezczelnym wyzy- tego rubla zabrakło, padają głuche Dono?z.ą z Petersburga, iż w końcu 
wającym szychu dziewki ulicznej, w uderzenia, i nocną ciszQ rozdziera \vrzesma r. b. w ministerjum komuni­
wieńcu z czerwonych bibułkowych krzyk katowanej dziewczyny. kacji b9dzie ro~patrywana sprawa 
róż, idzie przez cuchnące ulice za- Tu i owdzie nóż błyska w ok a- ud~ielema ko~ceSJl na budowę nastę­
miatając wyszarzanym trenem 'kału- ż j i, jęk krótki i chrapliwy zawisa puJących koleJek podjazdowych elek­
że i śmieci - Noc, królowa zapom- na chwilQ w cuchnącem powietrzu... trycznych: , I) Zg~erz-Ozorków-Łęczy­
nienia, bogini rozkoszy i miłości hoj- Płyną łzy, płynie krew po asfal- c~; 2) Łód~-Brzezmy; 3) Ruda Pabja­
na Pani, którą mia.sto zmieniło z cza- cie, i kwitną na nim trujące kwiaty mcka-Rzgow-Tuszyn - Wolbórz-Toma­
sem w uliczną rajfurkę. zła, jedyne kwiaty, które bujnie za- s~ów. Ra.wsk~; ~) Aleksandrów-Podd~-

]ł(ój kinematograf. 
Pi.:śia nocy. 

O, Mensch - ·geb'Acht 
Was spr1cht rl1e tide Mitternacht. 
I· h !Chlief, ich EChl.d, 
V .io t'ef.em TrRum b1n ich erwacht„. 
1 i..;i~tzche- Du N 1chrl1~d ). Idzi8 z piosenką sprośną bruko- kwitają w mieście. b1ce I 5) PabJamce-Łask-Zduńska Wo-

Noc późna. wą, z papierosem w spróchniałych Gdy w ciemnej gęstwinie ocala- la. O koncesje na budowę tych ko­
Duszna lipcowa noc, która na zębach i z flaszką wódki w zanadrzu. łych od wyrębu borów odbywa się lejek todjazdowych starają się Tow. 

pola _i I.asy n~ cie.he. w.i oski, skąpane A na dźwi~k jej piosenki w ciem- nocne misterjum Miłości, miasto się akc. ódzkich kolejek dojazdowych 
w mies1ęczneJ poswiaCJe rzuca czar nych zaułkach, w plugawych kątach również w tym czasie z a ł a t w i a z ~-e~~~ycznych oraz Tow. alrn. „E. 
letniej baśni. Z mrócznej gęstwim' budzi się miłoS6 z róż i woni odarta m i ł o ś c i ą. 
ciemnego boru na jasną i10Jank~ ''"~'.'- miłość-niewolnica. ehu6 nie\\ olnikó\1~ Po S\YOjemu, jak na gród p r z f'- (h) [dr~·-:: szpit a I>. Od 
pierzchają i.ęczoskrzydłe chochliki° i „p i j a ny c h o d kij ó w r z ą d- m ~- s ł o w o - h a 11 d I o w y przy- kilku tygodni w Łodzi dziesiątki osób 
elfy. cy i kw a ś n ego w i n a"... stało.. Onclo Thorn. zapadają na krwawą biegunkę, przy-

Zielonowłose figlarne drjady \V Pija_ny cz~d .1iapełnia potajemne czem choroba ta bardzo często ma 
korowód się łączą i wkoło pni ścię- spelunki, kłębi się w nocnych "loka- ostr;y: prz~bieg i wskutek tego wymaga 
tych krążą, nucąc zgodnym chórem lach" nędzna parodja wesołego życia KR Q N·I KA• długiego i systematycznego leczenia, 
p~osnk1~ cichutką ,jak harfy brzęcze- · bez, troski o jutro. ' co możliwe jest do uskutecznienia 
nie. Z po za srebrnopiennych brzóz Smiech nieszczer3- i fałsz;ywa mu- jedynie w szpitalu. 
wysuwają się ze snu zbudzone nimfy zyka, fałszo" ane wino i mil ość kła- '1.1ymczasem w Łodzi, jak zwykle 
i boginki leśne. W blasku księżyca mana dla prawdzhrngo, jed;ynie praw- = (h) Przed ww"„ orami. są pozapełniane szpitale i chorzy na 
prężą swe mleczno-białe ramiona, dziwego tu-rubla. Dziś przyjeżdżają do Łodzi z Piotr- kr" awą biegunkę muszą się leczyć w 
ziewają rozkosznie i gibkie ciała Jedna za drugą z po za w1~gla kowa członkowie komisji gubernial- domu, nie mając ani pomocv lekar­
prz~ciągają le11i~ie po szeleszczącym na~·ożn~-ch. kamienic w~-smrają s iQ ueJ do spraw w;rborcz.rch. Będą oni s~i.ej_ ani J?Ot~·zebnego lekarstwa. Oczy­
kobrnrcu .1ksam1tnyeh mchów. clziewln uliczne; jak ćm~- 11orne idą s1Hawdzali list;y }Haw;ybonó\\ i prz~-j- \nsc1e, mo,~·1my tu o chorych nieza-

W ślad za nien1i z g(;.St\\ iny Je:;uej z mroku w jasny okrąg lafa mi, mru- mowali reklamacje wszelkie na i1ie- możn3·ch. Dałoby się temu za po biedz 
wybiegają, w podskokach kożlorogie gając znspanemi oczami, co slońca prawidłowe ułożenie tej listy. przez urządzenie tymczasowego szpi­
włochate fanny. Uwodnie, lubieżnie nigdy nie widzą. = (a) Przy azu Lom1sii. W tala w pawilonie szpitala Czerwonego 
fiukają ich fletnie, obleśne brodate Prz;vstają JJa chwilę na rogu i tych dniach przyjeżdża do Łodzi gu- Krzyża, przeznaczonym na barak 
,pyski mizdrzą sit.i do nimf... ZQ'Wają znów długo, rlługo błądzą nietope- bernialna komisJa techniczna w celu choleryczn~r. Cholery prawdopodobnie 
się nimfy płoche i naJady i biegną w rzym lotem od latarni rlo latarni. zbadania przewodników elektryczn.rch nie bi:dzie, a za dzierżawę pawilonu 
las, gdzie gączcr. największy, gdzie Zarzucają sie6 brudną na połów tramwajów miejsJdch.i elektrowni. miastu płaci. Byłob~r dobrze aby ma-
się ksii;życ-opiekun nie \\ dziera. niewybrednych gości... Komisja ta \\ yclelegowana została gistrnt o tern pomyślał. 

Biegną roześmiane Z\YOdniczo i - „Panie, chodź pan no mnie~„. wskutek skargi zarządu poczt i tele- = (r) ,_ e sz-p tasa mieia'tie• 
śmiechem perłowym \\ abią kozloro- Mie:::zkam n bok... grafu na wadliwe przeprowadzenie r,; o. Ruch chor;ych od. dnia 12 do 
gich... 1 biegną \Uilad za nimi roz- Zmt;czo11e 0Lrz1;kłe hrnrzc pod przez wspomniane "-'·żej instytucje 19 hm., b~- ł uastP,pU.Jąc.'· : na ospę by­
hukane fauny z głuohym kopyt t~- "arstwą bif>lirlcł i różu ;-;ia1·iiją się przewodników · elektrJ-cznyc:h, przez Jo choQ·rh 2, przyh~-łn 2, zmarł 1, 
t~m i rżer1iem lubieżnem... miet:; wyraz r o z k o s z n~' pod- co utrudnia się pra\\idłowe funkcjo- pozo stało 3; na t::zkarlatynę było cho-

w gąszcz, w gąszcz!... Tam gdzie kreślo110 oczy patrzą ogniście, cho- nowanie telegrafu i telefonów. rych 4, ])rzybył 1, pozostało 5; na 
mchy sa; najmiększe i mroczne ciaż je razi nawet blask anemicznej = (a) Telefo ~ y międzymia dur brzuszny był chory 1, przybył 
ostępy... latarni... słowe. Zarząd pocztowo-teiegra- I, zmarł 1, pozostał 1; na dyzenter-

Drży bór stary od tłumionych Czy co wleci, czy nic "leci ficzny zamierza w : r. p. zbudować rjr. przybył l chory. • 
ohichotów, od westchnień miłosnJ·ch zaszargane rzurnj sieci między innemi następujące między- Razem było chorych 7, przybyło 
i krzyków rozkoszy. od latarni do latarni... miastowe linje telefoniczne: Łód.ź- 5, zmarło 2, pozostało 10. 

2) 

Stary przy!aciel. 
(Dokończenie.) 

Jakto? więc mąż drwił sobie z niej pn:ez lat 
tyłem Hal Zauważył pewnie sam, że ona się starze­
je, że straciła wdzięki i przysyła jej bukiety ano­
nimowe, aby pochlebić jej próżności, a w duszy 
śmiać się z je.i radości!·~ 

Wypłakała siQ serdecznie w swoim pokoju 
i:a1nlrnięta.„ ale hy ulżyły boleści i przyszło za­
stanowie11ie. Spokojnie rzecz rozważając trzeba 
przyznać, że bądź co bądź był w postępowaniu 
męża także i wzgląd serdeczny, delikatny, ażeby 
w tak niewinny sposób pochlebić jej próżności 
kobiecej i sprawió rado.;6. „ rrak! Więcej w tern 
było poczciwości i serca, niż złośliwości!.. 

Ale za ten doznany zawód należy mu się ka­
ra ····- to postanowione. 

* * * Następnie imieniny zgromadziły znów rodzL 
n~ i przyjaciół koło stołu z podarunkami -·i znów, 
jak zazwyczaj, przyszedł bukiet prześliczn3-ch rM 
francuskich od „starego przyjaciela". 

Pani. odegrała tym razem komedjQ. zdziwie­
nia i radości -- pan znowu zauważył, że miałby 

:prawo być zazdrosnym - i wszystko przeszłoby 

było w Z\Yykł;rm porządku, gdyby nie dziwna nie­
spodzianka ... 

Podczas ogólnej z aba\\ y \\· cszła nagle służą­

ca, \.rnoszac \\spaniały bukiet róż francuskich. 
- Przynósł posłaniec dla pani! 
- Dla mnid - za\\ olała zdzh\ iona radczy-

ni i roz>dnęła bukiet z okrywającej go bibułki. 
Pan domu zbliżył siQ. również zacieka\viony. 
- Drugi bukiet! - cieszyła się pani. -

Patrzcie! jeszcze większy i piękniejszy od pier­
wszego! I także z francuskich róż! 

Ale mąż miczał zdumiony. 
- Cóż? nie cieszysz się, mę,żulku? Powi~ 

nieneś być dumnym, że twoja stara żona t;yle je­
szcze odbiera hołdów? 

- Od kogo te kwiaty? - sp;ytał sucho pan 
SGdzia. 

- Mój Boże! skądże ja mogę wiedzieć!~ Wi­
docznie mój "stary przyjaciel" chciał mi tego ro­
ku większą jeszcze zrobić przyjemność i przy­
słał aż dwa bukiety! 

Pani podziwiała róże - panu przeciągnęło 
się oblicze... Z trudem panował nad irytacją. 

- Czy jest jaki bilet przy bukiecie? - spy-
ta.ł nieśmiało. 

- Niema nic! Przeszukałam dokładnie. 
- Szczególne! -- mruknął pan. 
- Dlaczego szczególne'? Owszem - bardzo 

piękne. Kartka była już przy pierwszym bukie­
cie ... Drugi jest tylko dowodem silnejszej przyjaź­
ni. Po co tu słowa? Kwiaty mówią za siebie. 

Pan małżonek krQcił głową, posępniał - ale 
milczał, żeby nie zdradzić złości ukrytej. Po ohwi­
li spytała pani: 

- Cóż~ ty bo naprawdę nie cieszysz si~ 
wcale!? 

Ty'? 

--- Niernam powodu! - odrzekł zimno. 
1[ężulku! Czy to zazrlrość? Bój się Boga! 

A choćby? l\lc:m przecież prawo. 
- Prawo? Jakto'? -- spytała wesoło. 
- 'Ty matka trojga dzieci... bukiety ... 
- A cóżem ja winna'? - roześmiała si~ -

Nie znam przecie ofiarodawcy t;ych dwuch bu· 
kiBtów! 

- Dwuch'? ... O nie! Idzie tylko o ten drugit 
- Jakto? Nie rozumiem. 
Pan s~d:da, dąsając się trochę ·-- wyznał 

prawdę: 

- Ty zawołała żona -- Ty? pocóż robiłeś ze 
mną tę komedję~ 

- Znam kobiety.„ Wiem, że przeświadczenie 
o uroku wywieranym na mQżczyzn ro bi im wiel· 
ką przyjemność ... 
- - I dla tego żartowałeś ze mie tyle lat!! Al& 
i ja znam mężczyzn ... Wiedziałam, że kwiaty przy· 
syłałeś ... ty i za karo próbowałam twojej zazdroś· 
ci!... Wpadłeś w łapkę, kochasiu„. bo drugi bukiet 
zamówiłam ja sama; 

Chwilę stał niemy - jakby odrętwiał... Ale 
wnet przystąpił, otwierając ramiona: 

- Nie w złej myśli to było, Władziu!. .. No ... 
Zgoda? ... Pudli sobie •v objęcia ... 
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= (h) &'. wystamy W dniu 
wczorajszym, pomjmo poniedziałku, 
ewiedziło -..yysta'"~ przeszło '.2000 osób. 
1 

Komitet wystawy otrzymał zawia­
,ilómienie, że w nade li odząc <1 ni erl zi c­
,lę, dnia 26 b. m., przyjeżdża do Lo­
'dzi, w celu zwiedzenia wystawy, zblo­
':rowa wycieczka członków kielcd:iogo 
(oddziału polskiego 'l1owarzyshrn kra­
\j~nawc.zego. 

._ (h) W czo raj wieczorem na 
J>lacu wystawy, odbyło się zebranie 
członów resursy rzemieślniczej-elek­
trotechników. Zebranie zwołane zo-

1 ~tało w celu omówienia sprawy za­
rło~enia cechu lub Stowarz~'szenia 
elektrotechników. 

·Najpierw dyskutowano nad pro­
~ektem założenia cechu, lecz uznano 
go za niewykonalny. Elektrotechni­
lcy nie mają ani starszych ani pod­
tJtarszych i zaliczają się do zawodów 
więcej wyzwolonych, wiQc tworzenie 
cechu byłoby nonsensem. Przyj~to za 
to drugi projeld założenia Stowarzy­
szenia zawodowego elektrotechników. 

Wkrótce zwołane będzie drugie 
1Jebranie elektrotechników, w celu 
wybrania komisji, która zajmie si~ 
.~pracowaniem ustawy i postara się o 
jej zatwierdzenie. 

- (h) Staraniem sekcji statystycz­
n-0-naukowej komitetu wystawy,w dniu 

· dzisiej~zym, . w lokalu resursy rze­
mieślmczej, przy ul. Widzewskiej M 
117, odbywają się narady krawców. 

Na narady, w których bierze 
udział kilkadziesiąt osób, przyjechali 
delegaci z Warszawy, Płocka i Czę-
6toeliowy. 

- (r) Zarząd wystawy rzemieśl­
niczo-przemysłowej po porozumieniu 
si~ z zarządem Tow. krzewienia o­
światy, otiarował dochód jednodnio­
wy z wys ta wy w sobotę, dn. 24 sier­
pnia, na rzecz nowej ,\r;ypoż;yczalni 
ksil\Żek imienia Bolesława Prusa. Z 
uwagi na to, że istniejące obecnie 4 
wypotyczalnie T. K. O. nie są w sta­
nie zadowolić potrzeb wszystkich gar­
'Dących si~ do światła, otwarcie nowej 
wypożyczalni książek powitać należy 
radośnie, a zarządowi wystawy nale­
t;y się uznanie za poparcie usiłowań 
1T. K. O„ które wiele uczyniło i czv­
ni dla oświaty warstw pracujących. 
Nale~y spodziewać się, że dnia 24 
sierpnia na wystawie będzie rojno i 
gwarno; prócz zwykłych atrakcji 
przygrywać b~zie jeszcze jedna or­
kie~ra, ogród .będzie przyozdobiony, 
a wieczorem iluminowany lampiona­
mi i ogniami sztucznymi. 

= (r) Po6więcenie. Wczoraj 
o godzinie 3 po południu ks. W. Wy­
rzykowski dokonał poświęcenia loka­
lu przy ulicy Długiej nr. 105, przez­
naczonego na szkołę rzemieślniczą 
wyrobu sztucznych kwiatów i liści, 
rłla~oMną przez p. W. Poszepczyń­
skiego. 

Pan P. w przeciągu J8 lat utrzy­
mywał pracownię sztucznych kwia­
-tów i zdobył sobie uznanie kupują­
~y~h, prowadzona przeto przez niego 
szkoła nie zawiedzie pokładanych w 
niej nadziei. ' 

Zaznaczamy, że jest to · pierwsza 
i bodaj jedyna szkoła tego rodzaju. 

= (x) Osohiste. Naczelnik 
·atu łódzkiego, asses. koleg. Ma­
w powrócił z wywczasu letniego 

obJął wczoraj swoje obowiązki. 
= (r) Echa zgonu inżynie-

11-a Kirszrota. Grupa absolwen­
«tów szkoły rzemieślniczej „Talmud­
:Tora", z roku 1911 w osobach '"lp. 
'.Jana Tejmana i Rafała Rogozińskiego 
:wysłała od siebie delegację na po­
,grzeb b. p. Jana Kirszrota, do War­
szawy. 

= (lg) Z teatru „Casino•'. 
Na wczorajszym przedostatnim wy­
!f!tępie pp. Bertinelli, licznie zgroma­
,<J.zona publiczność przyjmowała owa­
'.eyjnie artystów włoskich. 

Dziś ost.a.ini wystt,1p sympatycz­
·"1Jych gości. }>-two BerHnelli na dzi­
(Slejszy progr11.m wybrali najpiękniej­
;sze wyjątki z oper: Verdiego, Pucci­
-i!J.iogo i Leoncavalla. 

. Repe.rtuai: obrazów wyjątkowo 
j)ł.~y I zaJillUJąc1. - Sensacyjny 
-O~at w 3 częściach p. t. „Szajka 
Crilwwego asa", główną rol~ odtwarza 
ł!ławny detektyw Nic~ Wrnt-er. 

Komedja pe~ humort i dowci­
JIU~ .w wykonaniu nlubieńen puMicz­
i;r.ose1 Makss Llndet11 p. t.. „ Mak~ o­
~ni6 ~ mosi•; • W yoie,c.-..z..iu.. na Ma·· 
~ko.'_ zdjłf)1ł- i. uatw? '+' ł.;:olorfu~b: 

„Igrzyska Olimpijskie" i nad program: 
własne zdjęcia teatru „Casino" z 
matc:hu footbalowego, Drezno-Łódź 
odb~-i.cgri w dniu 18 sierpnia r. b., 
przy ul. Sre brz;y11skiej. 

Ze względu na piękny repertuar 
śpiewów w znakomitem \Yykonaniu 
pp. Bertinelli i ich ostatni pożegnal­
ny występ, oraz dla bogatego i cie­
kawego pl'ogramu obrazów, teatr „Ca­
sino" bezwąt:pienia będzie dziś prze­
pełniony pu b1icznością żądną wrażeń 
estetJ-czn;ych, i pięknego śpiewu, rzad­
ko sł3-;:;zanego w Lodzi. 

= (r) benefis. \V czwartek 22 
b. m. w Helenowie odbędzie się be­
nefis sympatycznego d3rrektora orkie­
stry p. Adama Furma11skiego. 

· Pan Furma11.ski dał się poznać 
łodzianom jako wybitnie uzdolniony 
kapelmistrz, dyrygując od początku 
sezonu własną orkiestrą w 1parku he­
lenowskim i racząc publiczność do­
skonałymi koncertami, których poziom 
IJ. F. stopniowo podnosił w miarę 
kształcenia się . smaku muzycznego 
słuchaczów. 

N a czwartkowy benefis p. Fur­
mańskiego niewątpliwie tłumnie po­
spieszą wszysc~~ wielbiciele jego ta­
lentu, którzy letnie wieczory mile 
spędzali przy dźwiękach zgranej or-· 
kiestry helenowskiej, tembardziej, że 
wspomniany benefis uświetni udz.iał 
wybitn3-ch solistów (skrzypce, i for­
tepian), oraz humorysty p. Odrobiń­
skiego. 

Program muzyczny wieczoru bę­
dzie prawie wyłącznie poświęcony 
utworom Wagnera (Tannhauser, Wal­
kirje, ~piewacy Norymberscy itp.). 

WYPADKI. 
= (h) llabunek. Na przecho­

dzącego szosą Sre brzyńską, Włady­
sława Grodzkiego, obok zakładów ga­
zowych napadło dwuch drabów, uz­
brojonych w noże i pod ich groźbą 
zrabowali mu 7 rb. gotówką oraz tło­
moczek 7.e skórą, przeznaczonit na 
buty, poczem bezkarnie zbiegli. 

Zawiadomiona o napadzie policja 
zajęła się odszukaniem rabusiów. 

= (p) Przeiech:> niE'. \Vczoraj 
około hodz. 10 rano przy ul. Alek­
sandryjskiej M 12, 43-letni woźnica, 
Józef, Kowalski, f rzyciśniętJ· w ozen~ 
w bramie, odniós zgniecenie klatki 
piersiowej. 

= (p) Otrucie dziecka. Wczo­
raj, o godz. 7 wiecz. przy ulióy Kru­
czej M 6, 5-letnia córeczka robotni­
ka, Pelagja Cichocka, przez pomyłkę 
napiła się karbolu. 

W stanie groźnym odwieziono o­
trute dziecko do szpitala Anny­
Marji. 

= (p) Z glo4u. Wczoraj o g. 
8 wiecz. przy ulicy Andrzeja M 39, 
znaleziono w stanie nieprzytom11ym 
Michała Cyglera, lat 22, kelnera bez 
zajęcia. 

Lekarz Pogotowia stwierdził zu­
pełne wyczerpanie sił z głodu. 

Istotnie okazało się, że C. bez 
m~eszkania tułał się po ulicach i od 
czterech dnl zupełnie nic nie jadł. 

= (a) flrobny O!jień. Dziś o 
godz. 10 rano w domu nr. 40 przy 
ulicy Spacerowe.i w jednem z mie­
szkań zapalHy się rzecz;r. 

Pożar ugasiła zawezwana straż 
ogniowa. Straty niewielkie. 

= (r) Kradzieże. Z mieszka­
nia Rozera przy ul. Długiej nr. 105, 
nieznani złoczyńcy otworzywszy drzwi 
podrobionym kluczem, skradli różne 
rzeczy i garderobę na sumQ 410 rb. 

- Z mieszkania Arona Fajbusia­
ka, przy ul. Lipowej nr. 9, nieznan~ 
złodzieje otworzywszy drzwi za po­
mocą wyłamania zamków skradli, w 
gotowiźnie 35 rb. 

ZĄMIEJSCOWA 

= (z) Nowe farbyki w O• 
kolicy. A. Ajzner i Z. Erlichsfer 
uzyskali pozwolenie władz na budo­
wę w Rudzie Pabjanickiej przędzalni 
mechanicznej. 

Przemysłowcy: O. Heller, T. Hel­
ler, J. Torno i G. Hlrszenkor11 przy­
stępują do budowy tkalni mechanic~­
ne.j w Konstantynowie. 

= (x) Epizootj a. W majątku 
Grabów, w pow. łęczyckim, grasuje 
firód bydła rogatego zaraza syberyj­
ska. 

"·"' (z) Straszna zemsta u­
wiedzione{. Pomiędzy 22 letnim 
Janem Rostalskim ·woźnicą Cobla. za-

mieszkałym w Zgierzu przy zbiegu 
ulic Wyso.kiej i Sredniej, a nieco 
starszą od niego Wiktorją Gałkówną, 
istniał od roku z e;órą ścisły stosu­
nek. R. o biecy'"'a:l: Gałkównie, że się 
z nią ożeni, ale z daniem na zapo­
wiedzi ciągle od·włóczył, a w ostat­
nich czasach zaczął jej lJOdobno uni­
kać. 

Wo bee tego uwiedziona dzie1w­
czyna zaczęła grozić zemstą, a wre­
szcie wczoraj, o godzinie 4 nad ra­
nem, gdy R. spał w stajni przy ko­
niach oblała go jakimś gryzącym 
płynem. Taki sposób zemsty okazał 
się w skutkach straszny: R. utracił 
prawe oko i uległ bardzo ciężkim 
poparzeniom twarzy i ramion. 

Gałkówna z o ba wy przed odpo­
wiedzialnością z biegła. 

przyszłość wysp 
na morzu Egejskiem. 

Gdy Włochy zajęły pierwsze wy­
spy ua morzu Egejskiem -- Stampa­
lia i Rhodos -- nikt w cał;rch Wło­
szech nie myślał ani na chwilę, by 
kiedykolwiek można było zabrać owe 
wyspy na stałe dla Włoch. Zajęcie 
tych wysp uważano za krok czysto 
wojenny. Tylko tu i owdzie kilku 
wysłużonych oficerów marynarki, pi­
sujących do czasopism czysto woj­
skowych, teoretycznie i przelotnie 
zaznaczało, że wyspa Stampalia na­
da~1ałaby się wybornie dla floty włos­
kiej i na stację węglową tejże floty 
w wschodniej części morza Sródziem­
nego. 

stwa włoskiego, inne zaś otrzymają 
aut 111omię pod nominalnem zwierzch­
nictwem Turcji. 

Celem ułatwienia sobie zaboru 
części wysp na morzu Eg~jskiem 
prasa włoska wydała hasło, że ure­
gulowanie przyszłości tych wysp jest 
sprawą wyłącznie włosko-turecką i 
nikt inny nie posiada prawa wtrąca­
nia się do kwestji, w jaki sposób oba 
państwa uregulują przyszłość owycb 
wysp. 

Ale pod tym względem mylą się 
Włochy. Już dzisiaj zdają sobie one 
spr a wę, że inne mocarstwa, a prze­
dewszystkiem Austro-Węgry zapro­
testują i to bardzo energiczne prze­
ciwko zaborowi choćby części wysp 
na morzu Ege,jskiem przez Włochy. 
To też w ostatniej chwili prasa wło­
ska twierdzi, że Włochy żądają je· 
dynie zaboru wyspy StamJ?alji i po· 
przestaną na protektorame wyspy 
Rhodos. 

Ale nawet to ograniczenie pier­
wotnych żądań włoskich natrafia na. 
niesłychane przeszkody, ponieważ ja.k 
wiemy z artykułów prasy wiedeń­
skiej ·-- Austro-Węgry również do­
magały sict jednej lub dwuch wys~ 
dla swojej floty jako stacji węgloweJ 
i podstawy operacyjnej. 

Wobec żądań Austro - Węgier, 
Włochy będą musiały ustąpić. Zda· 
je siQ te'dy, że wszystkie wyspy tu· 
reckie z ludnością grecką na morzu 
Egejskiem utworzą ciało autonomicz­
ne pod zwierzchnictwem nominalnem 
Turcji. Dla spokoju Europy byłoby 
to najlepszem załatwieniem całej 
sprawy. 

Drugi okres nastrojów włoskich 
wobec zajętych wysp morza Egej-
skiego miał już odpowiednią fizjo- ---
gnomję. Każdemu bez wątpienia uśmiecha. 

Prasa włoska zaczęła grozić Tur- się myśl o zdobyciu wielkiego ma­
cji, że straci na stałe te wyspy, jeżeli jątku, choćby, przypuśćmy dla dobrf} 
będzie uporczywie wzbraniała się za- bliźnich, ' posłuchajmy więc recept, 
warnia pokoju na podstawie uznania jakie na zdobycie miljonów przepisu· 
zwierzclinict\\ a włoskiego w 'l'rlpoli- ją z własnego doswiadczenia. niektó­
sie. Ale i wtedy w tym drugim okre- rzy bogacze amerykańscy: 
sie nie myblano wcale o zajęciu tych Karol Brodway Rouss (posiadacz. 
wysp dla siebie. Liczono się z uczu- 24 miljonów dolarów) wyraża opinję, 
ciem narodowem ludności greckiej że: majątek nie należy ani od czasu, 
owych wysp. Chciano te wyspy ofia- ani od miejsca, lecz jedynie od sa· 
rować na podstawie zasady narodo- mego człowieka. Im większe pole, 
wej. tern obfitsze będzie żniwo. Praca, 

Wszystkie sfery miarodajne we uczciwość, oszczędność i punktual· 
Włoszech oświadczyły, że należy ność są pierwszemi podstawami ma­
uszanować zasadę narodowości, po- jątlru. 
nieważ dzięki tej zasadzie Włochy Kredyt i stowarzyszenia są naj­
wyrosły w górę i mają jeszcze wiele ~ie~ezpieczniejszymi nieprzyjaciółmJ 
do żądania. zyma handl~wego. . Kt;1~Uj prędko, 

Wprawdzie tu i owdzie admirało- a. sp~zedawaJ z naJmmeJszym zys· 
wie włoscy nie pozwalali ludności kiem; to ci przyniesie wyniki dosko­
greckiej na owych wyspach wywie- _ nałe". 
szać chorągwi autonomicznych. Gene- Collis P. Huntingon (posiadac21 
rał Ameglio pozwolił w Patmos lud- 200 miljonów dolarów). „Najlepszym 
:lości greckiej zebrać siQ i spokojnie sposobem wzbogacenia się jest prze­
dysputować nad interesami politycz- zorność. Nie trzeb'a się nigdy dzie· 
nymi oraz gospodarczymi wysp. lić z drugimi swoimi projektami. 

W trzeciej fazie opinja publiczna Nie . trzeba przcdewszystkiem byó ·u~ 
włoska pod wpływem propagandy na- przeJrn~m wobec osób, z którem1 
rodowej zacz~ła się domagać przyłą- pozostaJemy w st_o~unku, z~łaszc~&. 
czenia wysp na morzu · Egejskiem do wobec ?Sób zgryzhwych .. Kiedy się 
Włoch. Posługiwano się tu rozmai- zbadało. ,1;iteres ze wsz.ystlnch ~tron, 
tymi argumentami. Jedni przyzna· trzeba isc. ~ez wahama naprzod, a 
wali zupełnie naiwnie, że z chwilą powodl'..eme jest pewne". 
gdy siQ ma w ręku o we w:rspy, h~-- Hussel . (posiadacz 400 ;miljonó"' 
ło by rzeczą nierozsądną oddawać. je doiarów): "Zaden młodzieniec nie po· 
z powrotem Turcji. winien rozpaczać, jeżeli mu się z po-

Turcja sama sobie powinna przy- czątku nie powiedzie. Ażeby się po· 
pisać winę, że utraci te wyspy, któ- szczęściło, trzeba być uczciwym i 
re zatrzymałyby, gdyby w porę sit~ pracowitym, a przedewszystkiem za.­
zdecydowała na zawarcie dokoju. In- chowywa6 ścisłą oszczędność". 
ni pl'zypominali histor3-czne prawo Bankier O. Wils (posiadacz !(}() 
Włoch, powołując się, że Rzeczpos- miljonów dolarów): "Spać osiem go­
polita Wenecka i Rzeczpospolita Ge- dzin, pracować dwanaście, reszt~ 
nueńs.ka posiadały liczne wyspy na dnia poświęcić · na rozrywki, płaci(-. 
wodach wschodnich morza Sródziem- zobow;ązania zawsze na dzien przed 
nego , terminem, a z· 5 dolarów zysku od· 

bfory marynarki wojennej i ma- kładaó zawsze jeden - oto nieza· 
rynarki handlowej utrzymywały, ze wodny sposób, ażeby stać się boga-­
w przy'szłości zatrzymanie wysp na tym. 
mor:m Egejskiem przez \Vłochy oka- Nie należy też lokować oszczęd­
że się · niesłychanie pozytPczncm za- nośd w spekulacjach ryzykownych, 
równo pod względem slrutP-gicznyrn ale ie d c:po.nowa.6 w banka.eh, opar­
jak i pod względem hrnd.l0wym . . Ar- tych na pewnych podstawach, albc 
gument zaś o zasauzie m•rudowości w przeosiQł1iorstwach kolejowych"'. 
to jest argument, że vrys}'lJ z ludno- Andrew Garnegle: „J.J&piej jest 
ścią grecką powinny w1·6cić do Gre- zadowolić si~ choćb~· najmuiejszym 
cji, zwalczano wykrJ.ykr1ikiem: „Tylko zyRkfom w interesie zupełirie paw· 
bez sentymentaliZLnt:!" nyro1 ~nit.eh dyskontować zyu w in-

Dzisiaj rzeczy stanQły w ten tP-resi1: cy:..:y.kownyru. Zt'e.5~ oa.ł3 
sposób, 7.e Włochy ani ir,s~~!ą przr fa.jemnica bog.t'ciwa M~wierv. aifJ ·w 
zawarciu pokoju t iddawu.(' "';>zystki':::i tyc.11 pi~ciu ~ach: p.-...nk::iwr.h~e.ść, 
wysp na morzu Egejskieili nąc10w; ~zybkość dz!.a.łalłia,, 10.mna m•. •c· 
tureckiemu. Są one ;:1hr.ia, ża 4~z1;ś6 r,7.ędność i. W'&l'lłDftk k.-aiOOSlX1 ·-· llł'. 
wysp musi być 1rcii:ik11ą do króle„ . d.oprowf\d.m6 trio ~ 4- #U~ .... „. 
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Pani Rally Grenn wreszcie, po-. . We wsi Bukoweu jest podziemny 
siadaczka 240 miljoii.ów dolarów, taką otwór, o którym wieść ludowa baja­
daje radę: "Droga do szczęścia jest ła, że tam są ukryte skarby, a jakaś 
prosta. Pierwszym warunkiem u ko- dziewczyna, ·porwana przez djabła, 
biety jest to, żeby zawsze pozostała liczy je tam wiecznie. Otóż "prorok" 
panią siebie. Potem nie trzeba nigdy z Miłkowej zużytkował to podanie 
kontrolować wyników, osiągniętych znakomicie. Zaczął szeroko o tern o­
przez innych. Nie wypuszczać nigdy powiadać, że te zaklęte skarby ist­
sposobności, chociażby najmniejszej, nieJą w rzeczy,risiości i że ową dziew­
do zdobycia pieniędzy, gdyż wieczne czynę należy uwolnić. 
o?zekiwanie kończy się zniechęce- Udał się następnie na miejsce, a 
mem. wraz z nim tłum naszych za bo bon-

"Nie trzeba się też nigdy zrażać, - nych bardzo włościan, którzy Śl\ ięcie 
jeżeli interes, który nam się wyda- wierzą w "proroctwo" tego chłopaka. 
wał bardzo ś\vietny, nie przyniósł '11en hulta;j "prorok" spowodował, że 
!;)podziewanych zysków, ale zabra6 głupi ludziska istotnle wzięli siQ clo 
się zaraz do dzieła z nowym zapa- kqpania ziemi w celu uwolnienia za­
~em". klętej dziewczyny i djabelskich slrnr-

Jak widzimy, recepty łatwe do bów. 
wypełnien~a, szt_uka tylko p~lega na Wykopano już dół, głęboki na 
tern, aby Je unne~ zaslosowac, ale to 17 metrów. Ludzie często pytają 
właśnie,..-najtrudmejsze. „proroka", jak jeszcze gl~boko~ „Pro-

Cudowny prorok. 

rok" kilka razy już "wyprorokował" 
głębokość, w jakiej skarb leży i na­
turall1ie w głębokości tej nic nie zna­
leziono. Ale sprytny "prorok" umie 
się dowcipnie wykręcać. Gdy wło-
ścianie, kopiąc ów dół, dojdą do prze-

0 bardzo ciekawym wypadku o- powiedzianej przez "proroka" głębo­
szustwa na tle religijnym donoszą kości, a skarbów i dziewczyny nie 
do „ Wieńca i Pszczółki"z Siedlec ko- znajdują, wtedy „prorok" powiada, 
ło Nowego Sącza: że zapewne ktoś zaklął przy robocie 

We wsi Miłkowej obok Siedlec i skutkiem tego skarby głębiej sict 
zjawił się nie lada kto, bo„. prorok! zapadły. 
Jest to chłopiec zaledwie czternasto- Tak czternastoletni oszust tumani 
letni, ale odznacza się znacznym spry- ludzi, a ze smutkiem trzeba shrier­
tem. dzić, że lud w owych okolicach mu 

Dowodem tego jest, że, chociaż wierzy i ściąga całemi ~rocesjami do 
skończył zaledwie dwie klasy nor- niego navvet z dalszych stron. Na 

- malne, przecież ściąga do siebie ciem- teni "prorok" bardzo dobrze "'ycho­
nych i zabobonnych ludzi z ·dalszych ·· d'zi; bo kto cllce usłyszeć; „prorodwo" 
okolic. musi ,;prorokowi" złożyć sowitą ofia-

Historja po,,·stania owego 14-let- rę. Przyjmowaniem t~-cl1 nfiar " . 
niego "proroka" jest dosyć \reśola. imieniu ,.proroka·' znjmuje się 1.'.1ardzo 
Mianowicie słvszał on raz na kaza- skrzP.tnic jego naj lJliższa rodzina, 
niu w kościel~, że za sprawą Matki która „proroko,ri'' przy jego „pro­
Boskiej można otrzymać nawet dar rocnrnch" osobiście pomaga i przy 
proroczy. . "prorokowm~iu" ... pod1w,,· ia~a! . 

Chłopak wyrachował sobie, że Ilc:i. tP Jeszcze za bo b ono\\ t glu-
być prorokiem jest to w dzisiejszych pot;r wśród ludzi po naszych w,::;iach! 
czasach rzecz bardzo korzystna, po-
stanowił tedy nim zostać. Ale jak~ 
Chłopak słysząc podczas tego same-
go kazania w kościele bardzo dużo o .,,,,,I. tr·· Q E=G ··~A, "!~ 1y 
skuteczności gromnicy, uplanował . Jl, • V~ • 

t 'l'el. Ag. Pet.) 
BObie więc. za jej pomoc<~ zostać pro­
rokiem. Wróciwszy ted:v z kościoła 
do domu, położył s'ir,, zaświecił grom-
nicę i wziąt ją w rękę. 'l'rzymał ją Za .: ios samo ć1 cy. 
tak długo, aż z nią zasnął i plomie- Z.AGRZEB, 20 sierpnia. - I'oseł 
niem świecy poparzył sobie rQ<:e. konl1C'ji .::;erb:,;ku-honrnckiej :;; t~Jmu, 

Od tej chwili uwierzył sam, Ze Popu"iez, który kilka dni temu po-
3ię stał prorokiem, urządza wiQc „pro- pełnił samobńj 'h\O, zapisał przed 
rokowanie" dwa razy na tnlziel'i.. - ~miert:i<l caly ::i\\-ć1.i maji1lek '.?U0,000 
rządza to w ten spc;sób: l~lndzie sir. korun na r.z;ec<r. ;1in111crnji 11 Hiulogro­
do łóżka, niby zasypia i Judzium„ .P:r- dzio. 
tającym się - zwlaszcza o nue,Jsce 
po bytu zmarłych .krewnych - p~~­
rokuje, czy są w piekle, czy w cz~-sc­

2 fio'i.o icł ... ~ a. 

cu i ile mszy za nich należ;)' odpra­
wić. Opowiada też sprytnie i na in~ 
ne pytania, a jeśli na co nie potrafi.J 
znaleźć naprędce odpowiedzi, to po· 
wiada, że Anioł Stróż nie chce mu 
tej rzeczy objawić. 

Jak sprytnie umie czternastoletni 
"prorok" korzystać z za bo b?nów na­
azego ludu, świadczy następUJ:\Ce zd.a­
·rzenie: 

FR.\ .t ' ZEXRB \D, '20 sierpnia. -
Loinik :--h1\\vr0:::-o\\ dnkonaJ lotu na 
Blerjocie, ua \1·;ysoko8ci 1200 meiruw 
i planu.iąc wylądował pomyi;lnie. 

,.;;, awrer~a~Cuł na he!ł a ; ·-,&:: h. 
KONSTANTYNOPOL, :9 sierpnia. 

Władze przedsir.v.zięly rewizji) w u­
rzędzie pocztuwym w Serresie. Zna­
leziono dokumentJ', za\\ ierające plau 
organizacji powstania mJur1oturec­
kiego. 

SKOPLJE, 19 sierpnia, Albań­
czycy wypędzili z W erisowic urzęd­
ników sądowych i policyjnych. Do 
Skoplje; przybyło przeszło 10,000 
uzbrojonych albaii.czyków. Pootwie­
rali oni więzienia i wypuścili 800 
więźniów. Albańcz~'CY wzywają pozo­
stałą w Prisztinie komisję, aby przy­
b;rła na dalsze rokowania do Skoplje. 
Rozpoczęte układy z wodzami albań­
skimi 11ie dały żadnych wyników. 
Położenie jest ":skutek tego naprężo-
1113 do ostateczności. Oczekują poważ­
n:nh wydarzeń, bo albańcz,rcy nie 
chcą ustąpić z miasta. 

Bank otomański jest zamknięty. 
KONSTANTYNOPOL 20 sierpnia. 

Albańczycy pod dowództwem Issy 
Boletinaca. Bajromsura i Rizy beja 
ruszy li przez Kopr<Hi ku Salonikom. 
Korpus Salonicki otrzymał rozkaz 
powstrzymania tego ruchu. 

Koła rządowe zapatrują. siQ po­
ważnie na zaostrzenie się stosunków 
z Bułgarją. wskutek rzezi koczańskiej. 
Przewidywana jest nawet możliwość 
wybuchu wojny. Dzienniki minister­
,jalne oświadczają bez ogródek, że 
rząd zapatruje siQ peS;)'mistycznie na 
dalszy rozwój wypadków. 

KUMANOvYO 20 sierpnia. Albań­
czycy bez oporu weszli do Preszowa, 
otworzyli więzienie, wypuścili więź­
niów. W Pryzrenie ludnoś6 również 
"ypuściła ol~oło 200 \\ictźnió w. 

~v . ary aułu :z· o oihzmu. 
MAGDEBURG, 19 (8) - Podczas 

i1róbnej jazdy ua now~- m samochodzie 
przeznaczonym Jo wy8cigów, pękł 
nagle hamulec i samochód wywrócił, 
:,;ie;: w biegu. Prowadzący samochód 
bankier magdeburski \\'aigel i jego 
to\1 arzssz odnie~li lekkie rnny, uato­
miast siedzący z tyłu dwaj ::;zoferzy 
zostali zabici na miejscu, 

..,; C~inac . 
PEKIN, lD sierpnia. - Rozklejo­

ne 11 mieście ob\dec:zczenie prezy­
denta zawiadamia., że rozstrzelanie 
dwuch oficerów deputacji wojskowę,i, 
która przybyła z Uczanu, uznane zo­
stało za smutną koniecznoś<„ że je­
dnak z uwagi na dawane zasługi roz­
strzelanych \l'ydane zosialo polecenie 
pogrzebania ich z honorami, przysłu­
gującymi generałom. Zgromadzr.nir. 
narodowe wnieść ma interpelacjQ z 
powodu zajścia tego. 

Te : i ramy własne 
ou. . ~LJ1rijera Łó~z ,,j ~ .,~u 

2., ómr za . i :~ięcie w Ta~·r„-:ch. 

Z,\KOPA:NE, 20 sierpnia. ·w Ta­
trach zaginęła EugcnJa Zielióska, J1au­
CZJ·cielka, rodem z Warszawy. Zie­
]i1'i.ska "· ~-szła y,· góry jeszcze dnia G 

b. JtJ.. l do tego czasu wszelki śhld1 

po niej zaginął. Tatrzańskie pogo~ 
wie ratunkowe wyruszy na. poszulti;• 
wania. 

Wybuch wulkanu. 
CA '11YNIA 20 sierpnia. Od kilh 

dni wulkan Stromboli wyrzuca mnó­
stwo lawy i popiołu. Krater rozszit­
rzył się znacznie. 

Zamknięcie jaskini gry. 
OSTENDA, 19 sierpnia. Do klu· 

bu w kursalu ostendzkim wkroczy? 
·wczoraj prokurator na czele żandar· 
mów i zakazał dalszej gry. Wiełv 
gości uciekło przez okna. 

~iaiaja szpiegowska. 
RIVA, 19 sierpnia. Aresztowanó 

tu trzech adwokatów włoskich, któ­
rzy fotografowali twierdze na granicy 
austrjackiej. Aresztowano również 
pewnego kupca, Viliana, o którym są­
uzą, że jest oficerem artylerji. 

Turcia a li.'!'-uł§sarja. 
KONSTANTYNOPOL, 20 sierpnia. 

Kola rządowe zapatrują się poważnie 
na zaostrzenie się stosunków z Buł- · 
garją wskutek rzezi koczańskiej. Prze­
widywana jest nawet lJlOżliwość wy­
buchu wojny. Dzienniki ministerjalne 
oświadcz~ją bez ogródek, że rząd 

zapatruje si1~ pesymistycznie na dal­
szy rozwój wypadków. 

·1 rz:esienrie :'ł!ie1;111t 

KONS'I'.\N'l'YNOPOL, 19 sierpnia. 
W Gallipoli odczuto nowe trzęsienie 
zit!mi. Ohirn ia,ją -:i1:, ab>- ,,·skutek 
(Y0h "ulkanicznj eh trzęsień nie zo­
.c;tnla zamkuh~la cieśnina dar<lanelska. 

L„, ow ,_~ w płc:;· i.,: Lr.11;r1 . 
TRYEST, Hl sieqmia. -- Skut­

kiem nieuwagi służby \Y,rbuchł \\czo­
raj pożnr ,,. chłodniach .\ustro-Ame· 
rica11:y. 

Pożar przybrał większe rozmiary 
SpaliJo się 100 hviartek mrożoueg-0 

mię::;a, a również ucierpiały od ognia. 
zabudo1rn11ia. Pożar ro trzech go 
U.zinach zlokalizowano. 

Różne wiadomości. 
Nowa ~t im~•azjum. Dziąkl 

staraniom z~rzqdu miejskiego w Sta­
roko11~ta1Jtyno'\ ie uzJ·skano pozwole· 
uie na ot11 arcie już w tym roku gim­
nazjum mQskiego, które na razie 
pozo st n \Ul<: ma pod opieką zarząd.u, 
ale po <l wuch latach przejdzie pod 
zarząd minbterjum oświaty. 

I 7-io klasowy zakłaD naukowy żeński 
Jfłlarji -SĄczygliń~ftiej 

fłidzews :\ a 119. u :: Yiidzcwska 119. ' 
______ : ' pisv i e}.!za,i.ni11y 1o•poczy;1a ą się. w sobotę dnia 23 b. m. 

_ -~.:!'.::,• "'"'~:;;m;;,;5p.~He w~~llitJ.<M~'~"~"~.rsrs. 

. Ce~ill' I ·1iana 231 fi~uszerka tnasażystka 

Specralista chorób wenerycznych, 
skórnych i dróg moczowych 

Piotrkowska M 14 /J , róg Ewan~elic ~"iej 
Telefon 19·4 l. 

Gabinet Rocnt~enowski (Prześwietlenie i foto;.(1 ~low .... 
nie wnętrzności ciała promieniami R6!11gena), Swia­
tłoleczniczy (choroby skóry i włosów) i Laboratorium 
Jekarsko·kosrnetyezne. Badanie krwi na Syftlis i le· 
C·zenie Salvarsanem (Ehrlkh-liata 606.) frJbinet elek­
troterapeutyczny (Masaż wibracyjny i pne11matyczny 
podług prof: Zabtudowskiego - niemoc płciowa). 
Godziny rrzyjęc : a: 8-2 rano i 5-·9 pp, Dla 1 ań 
osobna poczelrnlnia. r2521-0-1 

Teh,f. 27-27 z~~"1ou ·v-, 62 

4-o klasowy Zakład Na~;;~wy 
L. SZAKINA 2565-10 ~ 

dla chłopców izraeli&fc:ich I 
podług programu Progimnazjum Rząd. pr-owadzony, I 

Podania wraz z dowod ''i wszvstkich ldas przy1-
muje l;ancelarja zakładu ' · ~ od 9·eJ do 2-ej. 

Uwaga. W szkole istn e, . IJ •. l.,iła.tne kare.pet. dla uczn'.~"': 
po obiedzje. W szlwle wykładany 1est Języ~ hebr<IJ~ł~1 "• 
i przedmioty hebra sioe. P~ogramy. 11ab ~wac mozna beą1ła,~ ii. 
nie w l<ancelarji szt,oły i •w l1s1ęgarn1 W-go johelsohna ę 

ł)iotrkowska ~2 26. - ~ 

Egzaminy Ola nowy~~ 

· Leltarz-d~ntysta 
,-9\n/os "en1'e ~#3 IJAWVN~L~1.K\ !.lODEJ.Eitł.ARI\! :nl\'!.r.Z. -~ 
V:;, -. ~Ji GOLDMAN! ELlENBf3:N D1 1::'i 

W IV. kl. SzlrnlB Filologicznej. J. Radwańskiego ~~.L~swoN?s.r~:to~?#kJ~:i ADramowici Lew~ 
P 'b Ze~tawiam pro<hy, 

. w ~odzi, .Zawadzl{a M 9. ros y Z3t.a lenia, skarl!,i a-

k · d 2 · · 1 k pelac1e i t. p. do egzaminy w5tępn e i popraw owe zaczną Się • 4 s1erp111a, e • Władz Sadowych i Administrttcyjnycn, 
cie 2 września. Do podań dołączać na.leży me1ryk1 urodzenia również pasz po r ty zagraniczne. 

powrócił 
Zielona 17 (parter). 

::asl>-10-1 · i świadectwa powtórnego szczepienia ospy. r2569-l ltt ~ 
t•~ 1„aum. Piotrkowska 31. ~~!!!e'!~~ 

• <lyJJIOme:n Cesarskiej Ak1dcm1i ine• 
tl) Cli\~/ w Pet et s·i urgu, praktyku;acą 
20 'oc przyjmu1e r1H~ai. pąrody w no· 
cy 1,amowienia '" shhofo podskórne ~Il~ 
~l1•vk•wa11ie w· 'ł ''~ rndy doktorów u 
dzie'" !"''' 1 " . ,·eh rlyskrecja zaµe'I'-. 
nion~ I u"tf!pSt\ą(l. z:t""}<lua 

) , o! 1: - :,. l 

r, -,' ~ f ) - 1 ..... - ~ 

. .:. ,oty elementarnej 
fac~vu Ailart, RousseauiS ka 
po1rz0r.ne są 

llils·:~ "~'I""\;„ fl~~c Uw~;..„ ~fah {f( \ łJ ,,.;,:;'ir• 

Kandydatki, posiaJ2jące od· 
powiednie kwalifu~acj ·~. ze:h· 
q nadsylać pismienn.e ofer­
ty, pod adresem fa.bry;d, Lóqi 

Kątna 19. 
z :ff~-3 

. Ogłoszenie, dotyczące 
współpracowr,ika naszego Pa~ 
na Otylie, w swoim czasle 
w tern piśmie za N~N~ 179, 
180 i 181 zamieszczone, nl­
nlejszem odwołujemy. 

A. Nebels·:~i & S-kai. 
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"W' sierpniu r. b. zostanie w Łodzi otwarty 

pryw ałny 4 klasowy męzki 
~yao~J~ki zakła nauft . wy 

z kursem rządowych progimnazjów Ministerjum Oświaty 

'M. G. MARGULISA 
ul •w. Andrzeja. 7, (dom GLIKSMANA). 

Głównym celem z.aloiyciela. nowego zakładu naukowego hE:dzie zupełna zgodność kursu każ~ 
deJ klasy z kursem odpowiedniej klasy gimnazjum rządowego, w ten sposób, aby kaL y uczeń 
mógł pomysln~e złożyć egzamin bez j:adnych specjall\ ych przygotowań. 
, Oprócz tego założyciel, uwzględniaj'lc żądania wielu inteligentniejszych rodziców, za-
mierza rozszerzyć wykłady niektórych przedmiotów i wprowadzić nowe. 

Wykłady języków miejscowych: Rozwój fizyczny młodzieży szllol­
pols~iego, rosyjski.ego 1 niemieckiego bę.dą . po· nej !:>edzie postawiony na bardzo wysokie) stopie 
stawione . na takii:n st~p~m, ab}'. .uczn1ow1e w Do powyższego celu wprowadzone będą: C7im-
zupełnośc1 owładnęh tymi Językami me tylko teo- . . . "' 
retycznie, lecz także piaktycznie i prz) swoili so- nastyka rytmiczna, szwedzka, sok ob ka, pop1er~-
bie prawidłowy bez zarzutu akcent; w tym nie śród młodzieży szkolnej różnego rodzaJU 
celu będą wprowadzone specjalne lekcje konwer- sportów; przechadzki, wycieczki i sloyd. Nad 
sacji. zdrowiem i prawidłowym rozwojem fizycznym bę · 
Do _zasadniczego wykładania. język& heb.r~i.· dzie zuwał stał• szkolny lekarz -spe-
ak1ego będzie zaproszony Jeden z na1wyb1tme1- . . c ' 
szych miejscowych-hebraistów. ciahsta. 

Do kurau klas atarszych bedCl wprowadzone (w charal<teue przedmiotów nieobowią~ujących) 
podw6jna baohalterja i korespondencja handlowa w trzech Jt:zykach. 

Wiele uwagi ~dzie poświęcane wykladom azi.uk 
pięknyob: rysunki, lepienie z ghny, rzeźba 
w drzewie i t. p. 

Po porozumieniu się z rodzicami uczniów będą 
rówmeż wykładane lekcje śpiewu i muzyki 
11a instrumentach muzycznych. 

Kaidy prz8dmiot będzie wykładany przez osobnego nauczyciela-~pecjalistę. 
Zakład naukowy znajdujó się w samem centrum miasta, 
w p1eknym lokalu pełnym swrntła i swieże~o pow1etr~a. 

Przeałroone klasy. Ryg emczne meble szkolne. 

Egzaminy wstępne do klas nrzygotowaw­
czej i pierwszej J 5128 sierpnia r. b. 

Przyjmowanie próśb rozpoczyna sic; z dniem 1 114 1-lierpnia_ !1 kancelarji szkoły 
ulica Andrzeja 7, od godz. 9-ej rano do godz. 2-eJ po południu. 

Do próśb należy dołączyć: 1) metryKę i 2) świadectwo lekars kie o szczepieniu ospy. 

r~ !!iif! §il !§C~~~~ 

I La~orator\u~zj~~~~i~:~~tec~mcz11e I 
ix „Zjeanoczonych chemik6w'' '~ 
li ~ a · ~ Iii!,,~ w ~o zi ~ 
.Yii1 ul. Srednia 20, róg Salnei ffi!!J 
Dl pod kierunkiem Inżyniera DOMINIKIEWICZA ~ 

m 
Analizy chemiczne dla wszelkich dziedzin tllfi~lffiljl 

przemysłu włókiennego. lffilJ 
Analizy produktów spożywczych. m Analizy wydzielin (moczu. plwociny t. d.) ~ 

™ ~ !!!iii ~ + • + ~ + łi1!.t 

W*ł Biuro porad technicznych dla przemysłu ~ 
'Uffi włókiennego. Porady chemiczne. Przepisy. ~1 
~ (Udzielanie porad od godz. 4 do 8 p. poł.) ~I 
Mil W niedziele laborat. otwarte od 12 do 2-iej. lfilll 
~ ~ 
~~~~~~~~~~~~~~ 

JAK WYLEGZYC REUMATYZM. 
KSIĄŻKA, KTOffĄ WYSYŁAM BEZPŁATNIE WSWAZE WAM. 

Kilka lat temu cierpiałem bardzo na strasi.ny reumatyzm we wszystkicll 
częśc : acn mego ci M I~. I,,ekarze i r.pecjaliśei tel chorobie nic pom6dz nie mogli i wie 
lu z nich nawet przyznali chorobę mą za 11ieuleczalną. Wtedy próbowałem ko 
izystać ze środków ogłoszonych w gazet.ach, Jecz i z tych równlei żadnej ko 
rzyści nie otrzymałem, tak dalece, it jui prawie straciłem nadiiej~ wyleczenia 
.się, Lecz prze1 t~m aby oddać się zupdole rozpaczy postanowiłem osob·k.ie 

z badać te i ch · robe 1 przyczyny jej z nadzieją i wtedy zdołam 
znależć środek do leczenia. Po upływie kilkuletniej usilnej pra­
cy ?.dolałem w końcu wynalcżć środek który przewyższył 
wszelkie moje oczekiwania. Co lekarze nie mogli znaletĆ dla 

~~~~IG[C mnie . sam znalazłem i obecoie jestem zdrów. Poczem zawiado­
miłem o odkryciu swem tysiące cierpiących na te chorobe i 
oni rÓwlliei teraz 1Vyleczenl zostali. 

Z powodu aby wszyscy cierp lący na reumatyzm lub poda 
gre wiedzieli jak moina wyleciyć sie z tej choroby. wydałem 
książkę w której bardzo wyrainie opisałem jak można w zu-

. . pełności wyt<:pić nieprzyjeciela tego io; organizmu. Z wielką 
ehect :t ~otów Jestem wysłać zupełnie bezplatn e jeden egzemplar~ tej ilustrewa 
nej książki każdemu cierpiącemu na reumatyzm lub podagre. W ksi;\zce tej 
wskazane jak łatwo i prc;:dko można 11 siebie w domu wyleczyc te chorobę 
Nie odkładajcie na chwil<;, lecz niezwłocznie llltptszcie aby wysiano Wam ksią,ż. 
kc tę. Napiszcie swe imię, nazwisko i pełny adres na ~·eh kopiejkowej odkryt­
ce i odeślijcio pod nastcpującym adresem, M, E. Trayser, I\fl 115 Baogor House, 
~ ,J.dnc, laoJldllll .E. C. · Engłand. 17 28 - 12-J 

Teatr „~RA~IA". 
PROGRAM od 16 do 31 sierpnia r. b 

Pepi Aonrad 
W~gierska tancerka 

L.es Atillas 
Gladiatorzy 

Pilz a naumann 
Duet ell:accntrycsny ze swoim ory­

g1wilem repert11arem 

Lotte Lehman 
Subretka 

Cwicunia na amerykańskim trapezie 

darwinolK 
Oryginalny kwartet malorosyjski 

Lea tuexanders 
Se.:oa clloreograticzga 

Wlalderseok 
Komiczni gimnastycy na reku 

Występy Operetki Wledcńa\deJ 

Dzień dobry panu FISCHER 
Wodewil w 1 akc.e 

Retyser A. Fi,cber 
Kapełmistu A. GQntber 

----==-Urania ~io 
Nowa serja obrazów. 

W ogrodzie Koncert damskie) 
orkiestry na dQtych instrumen 
tach. Wieś afrykańska, ple­
mienia Somali. Artysta malarz 

bez rllk. 

Lombard 
D. Wałchowicz i Syn 

zawiadamia, że w miejscowej sa­
h licytacyjnej Południowa 20 od­
bywać sit: bi:dzie 17 ·go/30 ·go 
sierpnia r. b. i dni nast~pnycłl 

LICYTACJA 
na sprzedaż zastawów we właś­
ciwym ciasie nie prolongowa· 

pych 

Zatwierdzone przez Minlsterjum Handlu i Przemysłu 

Kursy Buchalteryjne 
i Języków Mowożyt"ych 

J. Mantinbanda 
w ŁODZI, 

ulica Cegielniana 47 (róg Wchodnlei) 
TELEFON 2ł-28. 

Wieczorowe zbiorowe oraz dzienne w oddzielnych 
grupach. Wykłady rozpoczną się w Poniedzi•­
łe~ 2 ~· rześnia r. ..: • o godzinie B wie­
c2orem. Zapisy przyjmuje i wszelkich infor­
macji dotyczących zarówno Kursów wieczorowych 
jak i dzien::tych udziela Kancelarja Kursów co-
dziennie tylko wieczorem od 7-9. 25»-0-1 

Zarządzający Kursami 

J. Mantinband. 

Praktyczny Instytut edukacyjny że11ski. 
Wraz z pen• "onatem. ------­

Wrocław, 011 1aue. ·tad igtailen 15 ,.1awprost Lieb!chsrtohe) 
Tre~clwa ll3 .nowsta 1u1.uka go,OWllU • Jti"łp „darstwa rlomowego, krawte· 

CJ:Y ,ny, bieliźniarstwa, :obót ręcznych . mal a r st wa muzyki nau,; ścisł1cb język6,.. 
pielt:gniustwa i t . p. Sport lekcje tanca ohe1sc1e towarzyskie 

Instytut mieści si-: w centrum miasta w d&lelaicy pięknej r.drowej, 
Wspaniale referencje . Bliższych sze1ególów udi ela przełotona 
2546-2 Maria i<ronauer. 

Dr. REJJT 
Srednia ~. 

Sp.: Choroby skórne, wenerycz· 
ne, kosmetyka lekarska. Lecze· 
nie 5yphilisu Sałvarsanem „ER­
LICH-tiATA 60ó1

' wśród-żylnie. 
Leczenie elektrycznością (elektro· 
IZem) I masażem wibracyjnym· 

Dla pań osobna poczekalnia. 
Godiiny przyjęc: od S-1 rano 1 od 4-8 
wieez, W nloddele 1 św Eta 9-2 pop 

Dr. Leyberg 
powrócił 

Weneryczne, płciowe 1 skóry od 
10-1, 6-8. Niedzit:le i święta 

od 8-1. 
Dla Pań-5, pocze ka\nia od 

dzielna. 

Krotka 5, tel. 26-50. 

Dr. L. Klaczkin 
K1netanty1dwakl 11. 

Syphllls, skórne, weneryczne, 
choroby dróg moczowych. 

Przyjmuje od 8-1 rano i od 
5-~ wiecz. dlapań od 4-ó po 

południu. 713-0 

~r. ~0rer-~er~zuni 
Choroby kobiece. 

powróciła 

Piotrkowska id 121 Telef. 18·07 
priyjmuje od 3 do 6 po p. W niedziele 

od godz!ny 9 do 12 rano. 

Dr. "'ed. P. Langbard 
Zawadzka BO 

(b. asyst. klin 'niki berlińskiej) 
Specjalista chorób skórnych we­
nerycznych moczopłc1owych i 

chorób włosów. 
Godziny przyjęć 8-1 i 4-8 dla Pitń 

od -4-5 wie ez. 

Dr. L. Prybulski 
POŁUDNIOWA Nil 2. 

Telefon 13-59. 

Choroby skórne, w .Jsvw, (kos· 
„ 1 etyka lekarska) wenerycz:11e, 
111,,j .... zopkiowe 1 niemocy płcio­
w 1,; j. Leczenie sypbilisu Salv1ar~ -
n ero „Ehrlich-Ha ta 606 i 914." 

wśródż.yinie. 

Leczenie eie;~trycznością i ma· 
sażem wibracyJ1.ym, ultca. 
Puyjmu{e ohoryob ud ll - 1 r&UO 1 od 
4 -- 6 po poł.. panie o •1 !I - 6 pO poi 

Dla pań osobo• poc1-ekalnill, 

Uoai.tór „ 

PAN SKI 
powrocił. 

Dr. E. Sz1ldkret 
Akuszerya i choroby kobiece. 
Zachodnia 36 m. 7 telef. 19·51 
takie wejści z Piotrkowskiej ~ 

(Hotel PoJski) 
Godz. t>rzyj. 101/ 1-12 rano i 4 111-7 

Dr. med.Z. Golc 
choroby skórne i wener. 

ul. Mikołajewska N2 16 
Telefonu Xi 2060. 

Godz prsyjęć od 9 do 12 i od 4 i pb 
do '1 i pół w., w Niedziele l świcta od 
9 do 12 i pól. r376 Vl 

Doktor 

S. GerszUni 
powr6cił 

Piotrkowska ~ 121 Telef. 1s„Dl 



8 NOWY ( UR !!:R f.ODZl\l - 20 siernnia tQ12 rokn. .NQ 189 

-------
I e e 
e e 

I e -e 
~~;;;;:;;:;;;;;:;:;;;;;;;;;:;;;;;;;:;::;;;::=. e 

e oeee e eeee 
Piął. k u 23 S ierpl1ia włącznie• MIĘDZY INNEMI 

.Szajf\a „l>if\ow~so a~a" 
I 

Sensacyjny dramat na tle fantastycznych przygód słyn. dcdektywa „Nkk Wintera" w 3 częściach. 
Część I. Część 11. Część Ili. 

~mi~rć ~ie~ Wint~ra 

e 
8 

~alm ~rz~~odi ifJnne~o dedetfywa I 
Maks musi się ożenić Wycierzka na Majorkę fi 

komedja w wykonaniu ulubieńca natura w kolorach. 9 
l'iiakea Lindera. A 

..- lgrz9sl{a Olimpijsl{ie ._. • 
SERJA V, • 

Nad pro~ram. Własne zdjęcie Grw Foothalowa 18 sierpnia przy ulicy A 
teatru „CASINO" ' Drezno-Łódi Srebrzyńskiej. W 

Atrakcja e 
Dziś we wtorek dnia 20 aierpnia l.~-- Ostatni • . 

a gościnny występ artystów opery w )łeDjolanie p. ~ . Sanaro i p. lli. Jertinelli. a 
W Orkiestra koncertowa złożona z IO osób. W 

I ------ e9e99e ee -~-ee81eee999999ee9e9e9 
Piegi, liszaje, wągry, pryszcze, łupież, swędzenie 

i wszelkie nieczystości skóry 
leczy i usuwa tylko lecznicze, ziółkowe 

Dr·a OBERMEYERA, t wizerunkiem .STOSTRY ~!Jf-.OSIERDZIA " na kaidym 
kl w~n.. J. aw- MILJONY LUDZI ULECZONYCH!! flll 

Po krótko trwałem użyciu - świetny wynik 
Sprzedat w aptekach i skład&ch apttcznych. 

l{urs9 l?olitechniczne 
w ŁOOZ~. Potrkowska 84. 

Na oddziały budowlany i elektrotechniczny przyjmu je się 
kandydatów na l, 2 i 3 s emestry, na oddział zaś handlowo­
prz:emysłowy tylko na 1 semeste. l"\andydaci bez różnicy 
wyznania. ze świadectwami z u koń :.:zen i a 3 klas są przy1 m i ­

wani na 1 sameste bez egzaminu. B11 i szych szc zegółów 
i programy udziela Kancelarja ··uraów codzienn ·e od 
godz. 4--6. r2łt 2-20 - 1 

+++++ + + ++CBES9 
4-o kl. Szkoła Handlowa 
Łódzkiego 1Towarzystwa szerzenia wiedzy handlowej 

ul. Dluga n 45 
' 

zawiadamia, iż egzaminy wstępne i poprawkowe roz· 
poczną si«: dnia 26 sierpnia r, b. o gocix. 10-.:! j rano, lekcje dnia 
~o września r. b. 

Podania przyjmuje kJncelarja szkoły codziennie do 
dnia i 24 b.m.od godz. 1 O·ej do 12 -ej w poł., prócz niedziel 
i świąt. r2b54-3- ~ 

++~+~+ +· +++ 
I Łódzkie chemiczno-analityczne ·' 
1 · · i J!le~łrocij~~!:~n~ Eaboraforjum 

.trnal1·zy tnch~1iczne (kał~ryf1czne i chei:n iczne okrt.-11 ~ 1 siema wę~la, badania wo dy, sma-
r <'> w, 0 1„ ,ów . mydła , kwasó w 1 t p.) 
.trnalt" 'i la celów dja9 ;;1 osły ld l e ~tarskiej 
J1 zy \ !TIOCZ, plwo::wy , SO.\ włądkowy r ~ al\i..j d \VA::) St:R-
MANA na syfilis i t. p.) , 

Porady techniczne. Badania syńteryczne . ' Receptura · che-1 
micwa. Ana!i;r,y metodą elektrochemiczną. 2-033-0-1 

•ff , uo 7 (2~ ) °t!l a-ześn ia . S O l 
mma c · Sezon o d 7 (20 maj a 

. · t · Zakłaa Wóa ~ineralnych 
Sar cz ano-~ło nych, 

zna nych i e s we j • ka tecw o; c i w r e11111atyimie, a1 tretyźm · c, nerwob1~iac h chor o­
baeh skó rnych ?rzy ro ioclc w jego najc it;i szych pos tac iach i pow. klaniach, 

Ceny nizk1e po i.: \.) wra-i: z cal kuwilem utrzym.1r:. icm o1 60 rD miesi t;cc 
nie w pi~rws r.); m : t' sta tnim sezooie ce.1y mioszlrań ukl adowych o 25 proc 
tańsi,e 

!) , ,; ~zd priet >fa cje: kel ejow~ Kielce zk:i,'! pmw,; z tmi ·11· 6 - 9 ~od zi n lub 
sarupchotlem o cicho;ii14cym o gc•h 9 ranv w ·4-- 5 g„ ,:.:n do '!, ~!.- ła d u 

!nf'>r macji p rospek t6w bro H ur ldi: c:la grat i; L.aa~cl S~ lca poc zta Sto p 
aica gub K ielec ki':) . r20 11i - ó - 1 

I Minis!erjum Handlu I Przemysłu. 

-~li-o ~la~~wa l~~~~a ~z~~la ~annlowa I. L. ~oa w toul: 
teraz ul. Spacerowa 29. Telefon 29-33. 

Rozpocz~to przyjmowanie prósb dla nowowstępujących na 
l912jl3 rok szkolny do klas młodszej wstępne], ~arszej wstep­
n.:J, 1, II, III, i lV. Do próśb dołączane być powinny obo­
wiązk owo ż'ąda r e dokumt>nty. 

ąozpcczęcie egzaminów dn. t7J30 Sierpnia 
Od przyszłei;o roku szkolnego otwarta będzie także kla­

sa dla analfabetów, począwszy od lat 6 ·1.iu l pól: 

J,iałychmiasł potrzebni sa wsz~azie 
- agenci - wsp6łpr „ cownicy 
;:,ez ponoszenia kosztów i ryzyka na stałą pensję 1 procenty 
Szcze c1ótowe informacje wysyła sie bezpłatnie . Irkuck. Kantor 
gazet; „Sy ł>irskij torgowo-promyszl ~nnyi Wie-
stnik " Pocztamskaja JE 14. 5310 

Zal{ład Freblowsl{i 
lDY JA '':J O\VSKlEJ 

Jyhj duchaczki wyższych pabgoa. kursów w Warszawie. 
Orna 5 ~o Września r. b, otwartą zostanie szkoła 

freblowska dla dzieci w wieku od lat 4 du 8-m1u. 
.{,astosowane zostaną, najnowsze metody wycho~awcze. 
Wykładan» będą: t_!imnastyka., sz_wedzka_ rac1onalna, 

rytmiczna i sloy d „ Szkoła ~meśc 1c się ~ędz1e_ w special­
nie urt ądzonym, p:>dług ostatnich wynngan hyi:{teny lokal11 
prz.y ul Zawad zkiej 30 ( „ ługa ~&). Zap_Jsy przyJ 
muje się od 20-60 Sierpnia codz1cnn1e od 11 - t_: od 5 - 7 
popoł. r2.:>o2-12-l 

GRANDE 
SOURCE 

W VITTEL (FRANCJA) 

Poleca się cierpiącym na. 
PODAGRĘ, 

KAMIEN MOCZOWY, 
REUMATYZM. 

Spr;iedaż we wszystkich apte­
k'lch 1 składA ch Ap tecznych 

C:do wiek w sn:dnim wieku, po• 
si adaj ący średnie wyksztat­

cenie, znający rachunkowość, z 
ładnym charakterem pisma po ­
szukuje posady woźnego, por­
tjera, magazyniera, uumerow ego 
szwajcara mogę teź pracować 
u pp. Adwolrntów pp. re1entów 
luu w sądz i e. ł' .... ask awe o ferty 
proszę skłaóać w redal\cji „Ku I"" 
jera" pod lit, „ W, R." :.l399-3 

Chłopiec 16-18 letni po~rzebny 
do zakładu galwanicznego 

S. Styfter, Benedyk1a 32. 
2394-

J
elłt oo sprLed<:1111a uom z pa­
cem i różne zabudowania go­

spodarcze, w ~u tomier~ku • . Wi~ 
domość: u'._ Andrze1a 44, stróz 
wskaże. 

Kelner w mł'udym w1eKu, z 
~obremi św 1adectwam1 z 

przyjazdu ~os · u:w e odpowi 1;: d­
nie1· pracy iub jak e , kol wiek po­
sady b ano!owe. Adres: ul. Prze-
1azd Nl? 66 m. I:', 2387-l 

'V.1"'g1e1 or.iz lllJa µ1 t: K d tS"d f du sprzeda ria. Ul. Luto­
mierska M 6. 2374--3 
lJl~1, o r.„u Z Clll,\UWltt:!lll l,if,1,ą• 

l dzeniem do sprzedania z 110-
wodu z1ntilny interesu. Ul. Ła ­
giewnicka 11, Radogoszcr . 

2385-3 

Pia; 7~X40 do sprzeuan ,a _na 
dogodn vc h warunkach. W1a• 

domość. U 1. Spólna .i'\i! ~6, (tlału­
ty) u gospodarza. 2364-1 

P1w!arn1f: "' o~ro.Je111 1 _sal<\ do 
lanca w dobrym runkcu~ sprze­

dam. Ul. Aleksandrowska ::--.;~ 125. 
·• ' 2365-3 

Potr;r.eony u:zen uo zal{la<lu 
fryzjerskie go. Cttca Przędza( ... 

:1 iana N!! 90. ·za?S-3 

Poszuiq1ję posady woineg tł 
portjera, numerowego szwilf • 

.cara lub iakiejkolwieic posady. 
Łaskawe oferty prosi~ nadsyłać 
do redakc11. „Kuriera Łódzkiego" 
pod lit._ „ W P." 2;ł00-3 

P 01~zebn1 chłopcy do sim.arni 
Główna 19. 2392-8 

Pu:ybl~ t<ały się 2 kury. Otleb· 
brać można. Ul. Braiera 

.1'i 19 Kni · · - ~396-1 

PrzyoląKał' si~ pies buldog, żół · 
ty ogon obcięty. Odebrać 

morna Profesorska 19, u Karola 
Du na za zwrotem kosz;tów ntrzy­
m<Jnia i 02loszenia. 2389-1 

Szkoła prywatna i tret>lowska~ 
Karola Wajgelta. Lekcji! 20 

s_ier11nia Nawrot 12, Telef. U.05, 
2356-20 

Sl<lt:J) KOIOllłlllł10•QYSlryou cy , 11y1 

test do !'nrzedani;i, U1. l:faj„ 
~ań~k~ J\i 35 . 2378-3 
, I a~1n~ł numer dorvtKitl'S\O 1 lO. 
L Łaskawy z:nalazca zechce od· 
dać do redakc11. 2372-3 
' 1 .ig1nąl p<iStpun, wy1.1a11y z 
L. magistratu m. Zamościa, gub. 
lubelskie;, na i,mię Ledera A• -
Sl"lila. 2386-3 

Z
agmeła karta od paszportu, 

wydana z fabryki Hal perta 
na im ię Józefy Paluszki. 

2398-1 

l
c1 1-. • · ·~ła l\dt 1a ull i.- asz ,unu, 

w ydam1 z fabryki Pozuań­
SKiego, na imię Jana Nogackie­
~o. 2397-1 
· , a~;nęla Karta ud paszpvnu, 
L wydana z L~bryki Suldta, Ri:l 

im:ę Augusta Szpikowskiego. 
2402-1 

a1;.1uą1 p1:1szport, wyaany z 
L ma~1stratu m. Pinczowa, gub. 
k1eleck1e1 na imię M.andzi Ryfk 
\V łoch, 2395-'3• 

l ag1uęla Kai ta od łlaszponu 
wyoana z fabry1\1 Allarta Rou· 

::-5eciu & C-o., na in11ę Alel~san• 
'""- Son, ow~lde f.! u. 2391-1 
') · lllJjLle ilv sprzi.:1.Htn1a ul. 
CoA Wschodnia 19. 

Ważne Dla Yań!: 
SPECJALNY 

FRYZJERSKI SALON dla PAN 

„EUGENJA'~ 
KARTO WSKA, 

lodź, Konstantynowska 5 
Te.efonu N2 28-01. 

Poleca ;)x110 Paoi•m vr I:.od:z.i i okol icacb, 

NAJPIĘKNIEJSZE CZESANIE 
mycie głowy :r; natyclu•lastowyru wyao,. 
nemem (Maaiourj c:z.yaic1eoic pazoogc;i 
tarbewaaie wło.Ow 1 wnelkle robott vr 
ukru nerukarstwa wcb.od1ą,oe jako to 
loki turbauowe warkoCJ;e i po1ti~b,:Zil 
wa1:11 •1r najnowsayl!!i ~tylu wykony-.nią 
pod .ms>hn 1-ic,runtielll. W )'U.CZ.Di U.pW 
11ia aajnownycb. fry•ur vr ó lekc:j1uili 

Abonament na 111iej"'1 i w domaoli 

. W.Ydawu ,Ą~~·i·ii;:ift,Tt~ :·---------:111:-:-Q.c.-~-:--.il-.... -ru---;7s-=--1.-;.ł\$-;---:-iat.-;;-k-:-a.-M;-/ a_c._h_v®--,-ia---=J=,-. ------------Hc''""4...,.,..,."'-°'-„-:_„„„-.-"'-1::1.:-_-..H, :i':."::·:':--:::::'."LT'i • 
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